
Niech żyją przodownicy pracy i racjonalizatorzy- chluba narodu polskiego! 
Przed Ili Kongresem Zw. Zawodowych 

ZYST~ICH KRAJÓW ŁĄCZCIE SIĘI 
p óJdą przepasani · szarfami, 11 bukietami · kwiatów w rę-

PROLETARIUSZE WS 

Robotn icy oceniają pracę 

swych organizacji 
związkowych 

Jul tylko klika dni dzieli nas o4 III Konrresn Zwląz· 
ków Zawodowych. TNICZY GŁOS HOBO 

kach. Z dumą I' DJiło§clą pabzyó będzie na nieb każ. 
dy mieszkaniec naszego miasta I chłop pracujący naszego 
województwa. Do nieb chcemy rówaaó. Do mistrzów wYSO­
kleJ Jakości, mistrzów urodzaju, przodujących włókniarzy, 
metalowców, chłopów, traktorzystów. Oni stanowią uoso­
bienie tego co najlepsze, najbardińej ofiarne i patriotyczne 
wśród mas pruującycb. 

Przodownicy pracy, racJonallu.torzy, Kt6ł nłe zna maJ• 
•tra Morawskiego we wlóknłanklej Łodzi, kto nie słyszał 
nazwiska Wandy Sygdzlak? 

Obok nieb WYr&staJą codslennJe dziesiątki, setki noWYch 
bohaterów CZynu l·MaJowego, uczestników wart produk• 
cyjnych. Na terenie Łodzi I województwa odbywają się przedkon• 

gresowe · sprawozdawcze zebrania rad zakładowych, na któ· 
rych ro):>otnicy oceniają pracę swojej zakładowej. organiza· ORGAN KW. I Kl POLSKIEJ ZJEDNOCZO NEJ PARTII ROBOTNICZEJ Nie zawsze zdajemy sobie w pełni sprawę z tego, Jak 

wielkich przemian społecanycb, jak wielkich przemian w 
świadomości człowieka trzeba było, aby narodził się ruch 
socjalistycznego wspóbawodnldwa I ruch racjonalizatorski, 

cji związkowej. a c:zyla_j 
- Mir. 2. „ 'NR 99 (3041) ROK X ŁODt, SRODA, 28 KWl!TNIA 19 S4 ROKU CENA 15 GR Tylko zespolenie celów ogólnych, społec-inych z osobisty• 

ml, rozkwit twórczej Inicjatywy mas, wysokie poczucie go­
spodarskiej odPowledzlalaoścl za szczęście całego narodu 
mogły stworzyć klimat dla powstania tego ruchu. 

• Przemówienie 
N. S. Chruszczowa 

na posiedzeniu 
. Rady Najwyższej ZSRR 

- palrz str. 3. 

Drugi dzień obrad konferencji genewskiej 
Z 1rlęboklm szacunkiem I aerdecznym braterskim oczu• 

ciem patrzyć będziemy na Was w l·MaJoWYm pochodzie -
przodownicy pracy I racJonallzatorzy. Wiemy, że Jesteście 
ludźmi pierwszego ·Heregu walki o urzeczywistnienie 
uchwal n Zjazdu PZPR, o szybszy wzrost stopy życiowej • 
Równe.my do Was - bohaterowie l·Majowego święta. W 
I-Majowym pochodzie a ust setek tysięcy rozlegnie si• 
okrzyk: ,,Niech iyJ~ przodownl~y pracy I racjonalizatorzy 
- chluba narodu polskleso!" 

NAD IR 

Gen.ewa - Palac NaTodów. 
I 

proponuje: 

• 
• 
• 

przeprowadzić w całej Korei 
nieskrępowane wybory do 
Zgroma dzenia Narodowego, 
które powota jednolity rzqd 

wycofać obce wojska · 
w terminie 6-miesięcznym 

uznać za konieczne, 
abv państwa zainteresowane 
w utrzyma niu pokoju 
na Dalekim Wschodzie 
zapewniły rozwój Korei 
i w ten· sposób umożliwiTy 
powstanie jednolilego, 
demokratycznego państwa 

N a uroczystych akademiach 

Witamy radośnie święto 1-Majowe 
W zakładach pracy I instytucjach, w t1półdziel­

niacb produkcyjnych, w POM, PGR i gromadach, ro­
botnicy, chłopi i pracownicy umysłowi żyją zbliża­
jącym się świętem I Maja. Trwają ostatnię przygo­
towania do obchodu tego święta . Na terenie Łodzi 
i województwa odbywają się okolicznościowe akade· 
mie, na których panuje radosna i uroczysta atmosfe­
ra. o O PRZEBIEGU AKADEMII I-MAJO­

WYCH W RELACJI NASZYCH KORES­
PONDENTÓW CZYTAJ NA STR. 2. 

WSZYSCY I 
na WARTY 1-MAJOWE • 

Red. Mariah Preis kabluje: 
GENEWA, 27 kwietnia 1954 r. 

Dzień sprawozdawcy prasowego na międzynarodowej konferencji, to dzień ciężki~j pr~cy, 
wypełniony pilną lekturą prasy, wszelakich dokumentów, wypełniony gorączkową b1eganmą. 
Weźmy na przykład drugi dzień konferencji. Rano wiedzieliśmy tylko, że w Pałacu Narodów 
19 ministrów spraw zagranicznych omawiać będzie problem koreański i że zabiorą głos przed­
stawiciele Koreańskiej Republiki Ludowo-Demokratycznej i Korei południowej. 

Rada Najwyższa ZSRR 

Coraz więcej załóg łódz­
kiego okręgu przemysłowe­
go staje na Wartach I-Ma­
jowych, podejmując nowe, 
dodatkowe zobowiązania 
produkcyjne. We wszyst­
kich zakładach trwajlł in­
tensywne przygotowania 
do uroczystego obchodu 
Swięta Pracy. 

• • • 

Przedpołudnie 27 kwietnia przyniosło tymczasem istny huragan nowin, nowinek; informa­
cji, inforrnacyjek. 

by demokratyezny wposób 
przeprowadzenia wyborów. 

wybrała s°"ye prezydium 

1
i zatwierdziła skład rządu 

Obok b•1dynku adminlstra· 
cji ZPB im. Liebknechta na 
świeżo zgrabionych klombach 
posadzono niebieskie I tioleto· 
we bratki. 

- Najpiękniejszy klomb u. 
rządzimy obok gabloteit przo­
downików pracy. Należy im 
się ..• - Stary ogrodnik uśmie_ 
cha się wyrównując pieczoło­
wicie l(rabiami spulchnion1t 
ziemię. 

W Izbie Gmin 

Churchill oświadcza: 

Rząd angielski 
nie zaciągnął 

· zobowiązall · 
wo]sk.owych 

w sprawie lndothin 
LONDYN, 27. 4. 

Jak donosi Agencja Reutera, 
w odpowiedzi na interpelację 
wniesioną przez Attlee 27 bm. 
w lzbie Gm in w związku z 
konferencją ministrów spraw 
z<igranicznych trzech mo· 
c.arstw zachodnich, która od· 
była się w Paryżu w przed· 
dzień konferencji genewskiej, 
premier Churchill oświadczy!, 
że na kón ferencjl tej nie za. 
pRdły żadne decyzje w spra­
wie Indo~hin . Rząd angielski 
- podkre$lił Churchill - nie 
zamiena podjąć zobowiązai1 
w spra·wie udziału w j<Jkiej. 
kolwiek akcji mil itarne.i w 
Indochinach, zanim wi<idome 
będą wyniki konferencji ge· 
newskiej, Nie zaciągnęltśm:v 

w Paryżu - oświadczy ł pre­
mier - żadnych nowych to­
oowiązań wojskowych lub po· 
litycznych. Powyższe słow<i 
Churchilla spotkały się z olda­
skami Izby Gmin. 

Nawiązując do konferencji 
genewskiej Churchill zazna· 
czyi, ie szybkie rozwiązanie 
kwestii proceduralnych srano· 
wi „dobry omen" dla dalszych 
rokowań. 

Oświadczenle premiera po· 
wtórzone niezwłocznie w · Iz· 
bie Lordów wywołało jednak 
zastrzeżenie szefa opozycji Jo· 
witta, który podkreślił . że jest 
ono n ie wystarczające, pon ie· 
waż „nie ujawnia, jak postąpi 
nąd w pewnych okoliczna~· 
ciach, które nie są obecnie je· 
sz.cze znane". 

Trening radzieckich 
ko·!arzy 

Jakież to były nowiny? Mó. 
wiło się o rozmow41ch min. 
Mołotowa z min. Dullesem o 
sprawach atomowych oraz o 
rozmowach min. MC>!otowa :r: 
min. Bidault na temat Indo­
chin. Sprawa Indochin królo. 
wala niepodz.ielnie na sz.pal­
tach zachodnio-111ropejskich 
gazet. 
Londyński „Times" uwa_ 

żal, że 6-punktowy plan zakoń­
czenia działań wojennych w 
Indochinach, przedstawiony 
przez premiera Indii, Pandit 
Nehru, zasługuje na. uwagll u­
czestników konferencji genew­
skiej, Paryski „Monde" opu. 
blikował artykuł Roberta Guil· 
lain, zawierający inną koncep­
cję przerwani<i działań wojen­
nych w Vietnamie. Publicy~a 
,,Le Monde" proponuje podział 
Indochin wzdłuż 20 równoleż. 
r:ika i międzynarodowy nadzór 
nad utrzymaniem tej strefy 
podziału. 
A tymczasem w Pałacu Naro_ 

dów trwały obrady nad spra· 
wą Korei. 
Przemawiało tylko 3 szefów 

delegacji, ponieważ delegacja 
amerykańska, mimo że z.glo­
siła chęć wystąpienia, zrezyg­
nowała w ostatniej chwili z 
możliwości zabrania głosu. 
PrzemawiaJi - szef delegacji 
lisynmanawSJkiej, Pyum, szef 
delegacji Korcań~k iej Repu­
bliki Ludowo-Demokratyc-z,­
nej, minister N:cim Ir oraz szef 
delegacji kolumbij skiej. Wy­
stąpienie p. Pyum było grote· 
skowe. W swoim przemówie­
niu, poza powtórzeniem okle­
panych kłamstw i oszczerstw, 
nic wysunął żadnych propo­
zycji, które mogłyby pomóc w 
rozwiązaniu sprawy KoreL 

Przemówienie ministra Nam 
Ira uderzyło• swoją konkretno­
ścią. Przedstawil on realny 
program pokojowego rozwią­

zania &prawy Korei. Program 
ten zawiera m.in. propoZycje 
zorganizowania wolnych wy­
borów w obu częściach Korei. 
Organizacją ich winna się za­
jąć ogólnokoreańska komisja, 
w której skład wes1Jiby przed­
stawiciele parlamentów Korci 
północnej i południowej. Ko­
misja J;a winna opracować or­
dynację wyborczą, stworzyć 
warunki, które zabezpieczyły-

Rad~teccy ko!nrze przybyli na 
VII l\1 iędz u•<arodowy · Wyśctg < 

Pokuiu wykorzyst11i<1 ostatnie 
dnt przed startem na codzienne 

trentnat. 

NA ZDJĘCTU : drużyna zawad. 
ników radzieckich prud wy. 

'uzdem riu trusę wyśdyu. 

Winna ona podjąć kroki nie-
zbędne dla przygotowania zje„ Mi·n. Mołotow 
dnoczenia obu krajów w dzie-
dzinie handlu, transportu, oży­
wienia .stosunków kulturalnych 
itd. Jednym z najważniejszych 
punktów programu ministra 
Nam Ira jest propozycja wy· 
cofania obcych wojsk z obu 
części Korei, 

podejmował 
obiadem 

min. Czau En-laia 
(P r opozycje Nam lra GENEWA, 27. 4. 

pa trz str. 3). Minister Spraw Zagranlcz. 
Warto tu na marginesie do- nych ZSRR W. M. Mołotow 

dać, że zakłopotany widać wydał w dniu 26 bm. obiad 
rzecznlk delegacji amerykań- na cześć ministra Spraw Za· 
skiej oświadczy!, że po 3 ml- gran!cznych Chińskiej Repu­
nutach słuchania przemów1e- bliki Ludowej Czau En·lala. 
ni.a Nam Ira zepsuły m~ się Przyjęcie odbyło się w ser­
słuchawki łączące go z tłu-1 decznej. przyjaznej atmos!e­
maczem na język angielski, I rze. 
że z treścią propozycji zapoz-
na! się na kilka minut przed 
konferencją prasową. Wobec 
tego ma niewiele do powie· 
dzenla Natomiast szczegóło­
wo opis.al zasoby alkoholu w 

Spotkanie 

Mołotowa 
z Bidault„. 

barze dla delegatów. min 
Przed1;taw1ciel Kolumbii - ' 

Eduardo Zuleta, nie miał w 
gruncie rzeczy nic do powie­
dzenia, yoza propozycją, by 
wybory w obu częściach Korei 
odbyły się pod protektoratem 
ONZ. Pamiętajmy, że wojska 
agresorów walczyły przeciwko 
narodowi koreańskiemu właś­
nie pod flagą ONZ. 

Przebieg dzisiejszego dnia 
świadczy o tym, że kon-
ferencja genewSika, to ffie 
tylko popołudniowe zebra· 
nie plenarne w Pałacu Na­
rodów. Podobnie · jak to 
było na kon!erencji berliń­
i>kiej , rozmowy między po­
szczególnymi delegacjami to­
czą się w czasie spotkań towa­
rzysudch, w czaSlie wizyt kur­
tuazyjnych; szefowie delegacji 
wyznaczają sobie s.potkania, 
na których mają okazję roz­
mawiać w cztery oczy. Prob­
lemy Indochin i Korei są już 
na stole obrad, mim.o że za­
gadn ienie indochińskie jeszcr.e 
nie jest omawiane oficjalnie. 
Spotkanie ministrów pięciu 
wielkich mocarstw daje okazję 
do poru~zania wszystkich za­
gadnień interesujących opin ię 
świata, ląc-z,nie z.e sprawami 
atomowymi. 

GENEWA, 27. 4. 

Dnia 27 kwietnia m inister 
Spraw Zagranicznych ZSRR. 
W. M. Mołotow, spotkał się z 
ministrem Spraw Zagran icz­
nyrh Francji, Bidault, w siedzi· 
bie delegacji francuskiej. Roz· 
mowa dotyczyła trybu rozpa· 
trywania na konferencji ge­
newskiej problemu indocbiń· 
skiego. 

.„i Dullesem 
Dn!a 27 kwietnia o godzi. 

n ie 12 w siedzibie delegacj l 
USA odbyła się rozmowa 
między ministrem Mołoto­
wem a ministrem Dullesem. 
Rozmowa trwała około pól 
godziny. Poruszono różne 
problemy dotyczące konfe· 
rencjl genewskiej. Ponadtn 
m iniste r Mołotow wręczył 
min istrowi Dullesowi odpo­
w;edź rządu radzieck lego na 
memorandum USA z Hl mar­
ca 1954 r. w sp awie energii 
atr•mowej 

MOSKWA, 27, ł. 

Dnia 27 kwletnh~ odbylo się .w Wielkim Pałacu krem· 
!owskim w Moskwie końcowe, wspólne posiedzenie Rady 
Zwłi\zku I Rady Narodowości Rady Na.twyiszej ZSRR. Na 
posiedzeniu ohernl byll prócz de11utowanyl·h liczni 11oścle 
- przedstawtclcle ludności Moskwy. członkowie korpus11 
dyplomatynneeo. dziennikarze r,al{ranh-1nl I radzieccy. 

Porządek dzienny posledze- - . ' 
nia obejmował spra1vę wybo­
ru Prezydium Rady Najwyż­
szej ZSRR i utworzenia rządu 
ZSRR. 

Deputowany A. Puzanow w 
Imieniu grupy partyjnej I kon­
wentów seniorów Rady Związ­
ku I Rad.i Narodowości zgła­
sza wniosek w sprawie składu 
Prezydium Rady Najwyższej 

ZSRR, zaaprobowany przez 
Komitet Centralny KPZR. 
Przewodniczącym Prezydium 

Rady Najwyższej ZSRR wy­
brano jednomyślnie K. J. Wo­
roszyłowa. Następnie wybrano 
16 lastępców przewodniczące­

go, przedstawicieli w<zystkich 
republik związkowych, wcho­
dzących w skład Rady Zwląz· 
ku, Sekretarzem Prezydium 
wybrany został N M. Piegow. 
Wybrano również 15 członków 
Prezydium Rady Najwyższej 

ZSRR. 

Nowe władze 
Związku 

Kompozytorów 
Polskich 
WARSZAWA, 27. 4. 

W dniu 26 bm. odbyło się 
pierwsze plenarne posiedze­
nie nowego Zarządu Głów­
nego Związku Kompozyto-
rów Polskich. wybranego 
przez walne zgromadzenie. 
Ne posiedzeniu dokonano 
wyboru władz Zarządu w na· 
stępującym składzie: prezes 
- rektor Państw. Wyższej 
Szkoły Muzycznej w Łodzl, 
Kazimierz Slkorskl - wice­
pre2esl - Andrze.J Panufnik, 
Kazimierz Serocki I Tadeusz 
B.i:rd, sekretarze - Andrzej 
Dobrowolski I Włodzimierz 

Kotoński. skarbnik - mgr 
Stefan .Jarociński. członkowie 
Zarządu - dr Zofia Lissa, 
Henryk Czyż, dr Hieronim 
Fe'.cht, Stanisław Skrowa­
czewski I Tadeusz Pacior­
kiewicz, 

Deputowany W, !:.acis, który 
przewodniczył obradom, zako­
munikował, że zgodnie z pole· 
ceniem Rady Ministrów ZSRR, 
deputowany G. M, Malenkow 
złożył wniosek w sprawie skła· 
du rządu ZSRR, zaaprobowa­
ny prZ"Z Komitet Centralny 
KPZR. Po odczytaniu oświad­
czenia G. M. Małenkowa, prze­
wodniczący stwierdzi!, że skład 
rządu został rozpatrzony i za· 
aprobowany przez grupę par-

1 tyjną i konwenty seniorów N 0 m1• n a ci· a 
Rady Zwjązku i Rady Narodo· 
waści. 

Rada Najwyższa jednomyśl­
nie zatwierdziła skład Rady 
Ministrów ZSRR. Przewodni· 
czącym Rady Ministrów ZSRR 
został G. M. Malenkow, pierw­
szym zastępcą przewodniczące­
go Rady Ministrów I mini­
strem Spraw Zagranicznych -
W. M, Mołutow, pierwszym za· 
stępcą przewodniczącego Rady 
Ministrów i ministrem Obrony 
-marszałek Związku Radziec· 
kiego N. A. Bułganin, pierw· 

podsekretarza stanu 
w ·Ministerstwie 

Kontroli Państwowej 
Prezes Rady Minl1trćw mia· 

nował ob. Mieczysława Wą­
growskiego podsekretarzem 
stanu w Ministerstwie Kon· 
troll Państwowej. 

Tablice przodowników są na 
ukończeniu. Andrzej Wójcik 
wykonał starannie ratnki do 
zdjęć. Jeszcze kilka motywów 
ozdobnych z papieroplastyki 1 
plansze będą gotowe. 

Tow, Franciszek Jankowski 
przygotowuje transparenty 1 
tablice do pochodu. 

- Patrzcie, na środku gołąb, 
po lewej stronie napis „Po­
kój" - opowiada z z.spałem, 
kreśląc.Ra ścianie swój projekt 
tablicy - a po prawej napis 
,,Mir0

• 

Załoga ZPB Im. Liebknechta 
ma piękne osiągnięcia. Zgod· 
nie ze zobowiązaniami i.Majo. 
wym!, powstały w przędzalni 
trzy piony bezbrakowe. Dzięki 
nim, w porównaniu z wynik~­
ml za marzec, ilość odpadków 
zmniejszyła się o 2 proc,, ilość 
pojedynek o 30 proc. Załoga 
oddziału maszyn obrąci.ko­
wych obniżyła Ilość odpadków 
o I proc., a w oddziale końco_ 
wym wzrosła ilość produkcji I 
gatunku o dalszy 1 proc. 

Wielu jest przodowników 
wysoklei jakości: Maria Ow· 
czarek. Helena Sclitańska I In­
ni. Ale największą radość 
sprawia to, że coraz nowe 
prządki uzyskują miano przo. 
dujących i pociągają Inne 
swym przykładem. Odkąd Ma. 
ria Pelka objęła ma9Zynę we­
spół z Heleną Michalak, ta o­
statnia osiąga 102-103 proc. 
planu. Jadwiga Wagner uzys· 
kuje coraz lepsze wyniki. Dzię­
ki takim prządkom jakoś~ pro. 
dukcJI na zmianie majstra Lu. 
czaka jest znacznie wyższa od 
planowanej. 

Warty produkcyjne zaciąg­
nęła również III zmiana w 
tkalni, I tu także sprawa utTzy· 
mania wysokiej jakości stała 
się kwestią honoru załogi. 

Na wykresie obrazującym 
wYkonanle planu jakościoweao 
zielone słupki - ilustrujące 
„primę", wystają poza kreskę, 
która oznacza planowaną ilość 
I gatunku. Niebieskie. słupki -
braki - są ledwie widoczne. 
24 bm. było Ich najmniej. 

Piękny sukces 
kolejarzy· łódzkich 

Wczoraj kolejarze DOKP • Łódź złożyli radosny 

Zalega PTzędza!nt ZPB łm. 
Liebknechta atanęia na WaT• 
tach 1-Ma;owych. Oto jedrus 
z przodujqcych. pTzqdek -
Jadwiga Rumińska. Pracując 
w pionie bezbTakowym daj• 
produkcję wysokiej jakości. 

Dzielna uiłoga ZPB im. 
Liebknechta pełni Warty 1-Ma.. 
jowe pod hasłem: Nie ustajemy 
w walce o jakość pfodukcjil ' 

• • • 
Irena Cichecka z ZPB lm. 

Marchlewskiego z uczuciem 
dumy przypięta do ubrania ro­
boczego czerwoną wstążecz.kę 
- dowód pełnienia Warty 
I-Majowej. - Chcąc godnie 
uczcić święto klasy robotniczej, 
pragnę dać dodatkowo jak naj. 
większą ilość tkanin - mówi 
ona. W pierwszym dniu za· 
ciągnh;:cia Warty Cichecka 
wykonała plan dzienny w 146 
procentach. 

Do pełnieni.a Wart i.Majo­
wych w Zakładach im. Mar­
chlewskiego przystąpiło 90 
proc. robotników, podejmując 
zobowiązania ilościowe. jako­
ściowe i oszczędnościowe. . . ... 

- Z tej samej ilości surow· 
ca będziemy produkować wię. 
cej przędzy - postanowili ro­
botnicy sali H przędzalni „Łą· 
ki" ZPB w Pabianicoch zacią· 
gając Warty 1.Majowe. 
Załoga tkalni oddz:ialu I, po. 

glębiając zobowiązania 1-Ma· 
jowe, postanowiła wyproduko. 
wać wnad plan 1 007 metrów 
tkanin. Zespoły mistrzów od· 
d~lu „X" podniosą ilość tka. 
nin .r gatunku o 1 proc. Ogółem 
WMty l·Majowe zaciągnęło 97 
proc. załogi. 

Arlyści 
baletu radzieckiego 

wytechali 
d o Paryła 

MOSKWA, 27. 4. 

szym zastępcą przewodniczące· 
go Rady Ministrów - Ł, M. 
Kaganowicz, zastępcą prze­
wodniczącego Rady Ministrów 
I ministrem Handlu - A. I. 
Mikojan, zastępcą przewodni­
czącego Rady Ministrów I 
przewodniczącym Państwowe· 
g Komitetu Planowania -
M. Z. Saburow, zastępcami 

przewodniczącego Rady Mini· 
strów - M. G. Pierwuchin, I, 
F. Tewosjan. A, N. Kosygin, 
zastępcą przewodniczącego Ra· 
dy Ministrów I ministrem 
Przemysłu Budowy Maszyn 
Srednich - W. A, Małyszew. 

meldunek o przedterminowym 
Z Moskwy n<i występy goś· 

Wykonaniu ' Hdań cinne do Paryża wyjechała 

I Zatwierdzono również mlni· 
strów ZSRR. 
Oświadczen ie deputowanego 

W. Łacisa, że Jednomyślnie zo-
sta ło wybrane Prezydium Ra­
dy Najwyższej ZSRR I za­
twierdzone sktad rządu ZSRR, 
zebrani przyjęli hucznymi, dłu· 
gotnvałymi oklaskami. 

miesięcznych. Plan przewozu masy towarowej ireali­

zowali w 102 proc., plan załadunku wagonów 

w 101,7 proc. 

Z przeświadczeniem o godnie wypełnionych zobowią zaniach 

na cześć 1 Maja pójdą łódzcy kolejarze w świątecznym po-

chodzie, manifestując swą gotowość wzmożonej walki o pel_ 

grupą artystów radzieckich. 
Występy gościnne w Paryżu 

rozpoczną się 8 maja br. na 
scenie opery parysk iej. 

Program występów obejmu• 
je m. in, wyjątki z baletów: 
„Romeo t Julia". „Fontanna z 
Bachczysera ju", fragmenty z 
baletu „Kopciuszek" l „Gaja· 
ne". tań.ce z baletu .,Jezioro 
Łabędzie", „Spiąc.ę królew· 

ną realizacj~ wskazań Il Zjazdu partii. . ; na", „Czerwony mak" itp. 
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MARSZ 
WYDARZEŃ 
Nie złamią woli pokoju 

Wojowl'AE„ wystąpienia, 
poqrótkl I próby szantażu 
2:e strony kół ~dzących 
USA w przededniu konferen­
cji qenewskiej wywołały po­
wa!ne zastrze.tenta I sf>rzeci„ 
wy nl!IW<lt w dużej uęścl pra­
sy amerykańskiej . Bardzo 
charakterystyczny jest , 11:'. In. 
qłos dziennika - „Chicaąo 
Tribune", który pow9łując 
si~ n• opinie „lzolaioJonl· 
stów", <Z)(ll tych polityków 
partii republlkańlltle), któ· 
rzy przeciwni Sil zaqr11nlcz­
nym lnterweru:)<>m wojsko­
wym USA pisze ®słownie: 

„Nie należy zwracać zbyt 
wiele uwaql na ostatn ie wy. 
stąpienia Dullesa, Eisenhowe­
ra i Nixona, ponieważ ma)ą 
one na celu Jedynie wzmoc­
nienie n"'5zej (tj. amerykań· 
skieJ) PG'!YC)I n.a konferencji 
q.oncwsldcj i dodainie ducha 
naszym ouropejSkim ajlal'I· 
torn". 

W przekładzie na J~zyk 
bardziej • prosty cytat t..., 
br;;uni nast9pu)'1co: .• Zabieąi 
I starania rządu waJ1zyną101i· 
akleąo, mające na c•lu 
wzmocnienie pozycji l,ISA w 
Gen•w:e t nairzucer>ie ailantom 
europejsl1lm ()Or-J przez 
0111lesa linii połltvczneJ. nie 
ustuąuJą na to. by im po#· 
wioc<ić zbyt wlelo uwaql. 

W t:Jl~lej „arąumentacjl• ' 
wptyw<>'l(Ml9 dzlennll<a , Chi· 
c;iqo Trlbumt" kry ,e l>it n •· 
Wj\tpliwie spora !lou K•· 
ptycyzmu co cło„. sk1.1t•'1r>06cl 
w1pomnl11nych ubi•QPW I 
Jt•rań. Sleg wypadk?w lJd•I• 
alt potwierdza~. •e ''" 1G•· 
ptycyzm Jvst $IUIZl'IY I ur.-ad· 
nl<iny. Wola poko;u włrlkl n1-
rodów cale110 świata Jest tu< 
pot9tna, ż• ni• moą• l•l QSła· 
bi~. a tym bł•dzleJ Jlamat, 
n1w•t najb!lrdzleJ t>u.ńczucz· 
ne ołwl•dcunll' dolarowych 
„m,tów at..,u". 

Dystynkcje i ... koniak 

ll:i:•d frano;uJkl pow:ri.t de· 
~Y"lt n•d!ln1a 11wan111 Qfn•· 
ralakleqo pułkownikowi d• 
Ca1trl•• - dow~dcy wor.k 
obł•żon ych w fortecy O en 
Bien fu . Decyzja obwar„wa· 
n.a został~ Jednak z11trub· 
n htm, te pułkown ik de Cillt· 
rles otrzym~ faktycmle t•n 
•wa.na Jedynie wtedy, Jdll 
zdoł11 utr;i:yrnać w swycli rt· 
kach twierd•'· byłoby l>o· 
wiem - zdaniem rządu lr"'1· 
c;1,1skleqo - rzeczą k«"!pro• 
rnltu)l\c~. qdyby woJ•'I<~ l11do­
w• wzięły do niewoli Qe• 
f1erała. 

De Castries, dowiedziawszy 
się o tym droqą ri>dlową, 
wziął - Jak s it to mówi -
na kieł I powiadomił swe do. 
wództwo, że zrzeknie •lv na· 
tychmiast swych funi<cJI I w 
o:en Bien fu, jeśli , aw•n• 
pozostanie w zawloszenlu. 
„Albo łąnz - albo wclll•'' 
- bieqły w przestrz11ń nll h· 
lach qrotne słowa pana pul· 
kownika. 
Rąd francuski zmlenłl wlec 

d,cyzję: dekret o awms'e I 
qeneral•kle dystynkcje zrzu· 
cono na spadochron?e nad 
Dleri BiPn Fy, a wrµ z tym 
zrzucono „ 200 litrów konia· 
ku, które m iafy służyć dla 
„oblania" aJWansu i w oqóle 
dla pokrzepienia bardzo już 
nadwetloneąo ijµ~ha zaml<nlt· 
tych Jak w p~łapc„ ki;iloniza· 
torów. 

Za •».,,dochronem Jednak 
bywa rótnio . I .., tvm wypad· 
ku zdarzyło sit tak, że cała 
prie$yłka, porwaina wi•4•"'11. 
znalazla się „a ltnl~ch o'U­
dz:alów „ ludowycli, zoimlast 
w ręl<ach nowQ11pieCJ0onf!QO 
ą•nerafa. który musi obeJ'ć 
sl9 smakiem 

Cw robił? Fortuna wyro<t· 
nie nJo sprzyja nąp~5~111l<orn, 
czeqo dowc.::em naw~t liu· 

m1Jrystyczny ra<;zet ep'zod z 
dystynkcjami I koniakiem. 

Poważny kłopot 

W miasteczku Vlc~orla 
(USĄ) władze loi<~lne postą· 
nowlły usunąć z bibliotek pu· 
bl :czr.yclJ I sp;dić wszystkie 
kslą±ki o treści, „wywroto­
wej", iii• niestety lak 119j:ląjn 
aqencJ~ ,,Unitad Pre$i>1• -

„nie wiedzą, które książki 
wy?rat.'~. 

Rzecovwljcle - kłopot n'a· 
łada! Ale jest wyjłcle z tej 
cramortyt;znel sytu~cJI. Włar';1 
miejskie Victorii pow'nny 
natvr.hmia>St zad•peR1.PWD" do 
urzędu I< ó''ltl„rsl<ieQo w 
Bonn. z pro~IJ~ p poniqc spe~ 
clali otów, kMrzy fa~h<>wą· 
wiedzę w uikresie plfenl• 
ksl;i:'tek. zdobvli v• cz.uadi 
rządćw h i tlerow~kich . Skutek 
qwar„ntowany. 

B. 
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NIE ZAWIEDZIEMY NOTATNIK GENEWSKI (I) 

zaufania partii i rządu O ezarnym łabędziu 
Edmupd J. Osmańt!zyk l 

nadaje dalekopisem · __ 

.zmienionej sytuacji między• 
narodowej. Kiedy w roku 
zeszłym minister Dulles od­
bywał podróż dookoia świa-

Przeciwko broni 

masowej zagłady 
W Lonqynle odbyl się nie­
dawno potężpy wtec prze­
ciwko stosowaniu bomb11 

wodorowej. 
NA ZDJĘCIU: frqgmetit 
pochodu demonstracyjnego 
b, uczestników Il wojny 

światowe;. 

Fot. - CAP 

przyrzekają kolejarze . 

DOKP-Łódź 
W sali konferencyjnej KW PZPR odbyła się narad~ 

aktywu kolejarzy DOl\.P-Lódź. Celem narady było 
·omówi1mie uchwały Komitetu Centralnego PZPR i 
Rady Ministrów PRI.. w sprawie częściowej zmiany 
systemu płac w kolejnictwię oraz ustalenia niektórych 
uprawnień i obowiązków kolejarzy. 
W naradzie uczei;tnlczył m. Po referacie wywtąz.ala się 

In. wiceminister Kolei tow. ożywiona dyskusja. Dysku· 
Drążkiewicz. Obradom prze· tanci w imieniu załóg paszcze· 
wodniczyl sekr.etarz KW gólnych węzłów kolejowych 
PZPR, tow. Miśkiewicz. a re- składali meldunki popa:rte zo· 
!erat WY!{łosił kierownik Wy· bowiązaniami produkcyjnymi. 
działu Komunikacyjnego KW Podsumowani.a dyskusji do· 
PZPR, tow. Koelem.ski. konał wiceminister Kolei tow. 

Drąźkiewicz, który powiedział 

Pod patmnatem Dullesa 
Bao Dai -grozi 

rozszerzeniem wojny w Indochinach 

m. in.: 
Uchwala niewąt,p!iwie 

:przyniesie zna=ą p-OPrawę 
warunków życila i pracy kole­
jarzy. Na.szym obowiązkiem 
jest odpowiedzieć n.a nią lep­
szą i wydajniejszą pracą, osz· 
czędną gosPQdarką taborem 
kolejowym i materiałami po· 
mooniezymi. Naszym obowiąz· 
kiem jest ciągle poqnosić wie· 
d"Zę 1.awodową, być •bzl.łjnym 
wobec podszeptów wroga kla· 
sowego, wobec dywusjl i sa­

'ndochłi1sk~ wywołuje poważne zaniepokojenie we Ji'~n· botażu. Jestem przekonany, 
cjł. W o'statn!ch dniach _groźba. ta Przybrała ~onkrct~y ę~a- że kolejarze DOKP . Lódź z 
raktcr w zwsl\:zku ~ us11o:wan1aml dy!1lomacji Sta.now ZJ~· 1 honorem wroełnią zaszczytne 
dnoezonych pnedluzenJa 1 rozsurzema wojny w Indoclu· J zadania, wytyczone przez na· 
n•ch. sz!ł partie i rząd. 

Groź\l& bezpo§redn!eJ ingerencji amerykańskiej w wojnę 

24 kwietni.a br. marionetko­
wy ce.san Bao Dal spotkał się 
z sekre<ta!'zem stanu USA 
Dullesem, po czym opubliko· 
wal oświadcr.enie, iż odmawi.a 
po<lpillani.a układów, które 2.0· 

stały opracowane w wyniku 
kilkudniowych rokowań mię· 

dzy przed.stawlcieJ.ami Francji 
i b~iowskiego Vietnamu. 

Z doniesień prasowych WY· 
ni.ka, Ż\'! francuskie kola poli­
tyczne oceniają rozmowę Dul· 
le511 z Bao Daiem jako środek 
amerykp.ńsklego nacisku na 
rząd francuski. , . 

W BWym oświadczeniu Bao 
Dal protestuje przeciwko 
wszelkim rolrowanlom pokoJo· 
wym z przedstawideiaml 
Vtetnaw.'lkiej RępubU.kl Dę­

mokratyci;nej lub z mocar· 
stwaml „wrogo ustosunkowa· 
nymi" wobee reżimu baoda· 
iowskiego. 

-~ 

Prezydent Pieck 
odznaczył 

o. Buchw!tza 
honorowym tytułem 

„bohatera prac:y11 

BERLIN, 27. 4. 

Pnia 26 bm. w BerUnie w 
rezydepcji prezyqenta Niemiec­
kLj Republiki Demokratycz­
nej Wilhelma Piecka odbyła 

się uroczystość nadania zasz­
czytnego tytutu „bohatera pra­
cy" jednemu z najstarszych 
bojowników niemieckiej ]<;lasy 
r9~otniczej, członl!:owi KC 
Niemieckiej Socjalistycznej 
Partii Jedności, Otto Buchwi­
tzowi w związku z 75 rocznicą 

jego urĄ<lzin. 

Na uroczystość przybyli pre· 
zydent NRD Wilhelm Piec]<;, 
premie: NRD Otto Grotewohl, 
mini$ter Pracy F. Macher 
wielu innych działaczy par­
tyjnych i państwowych NRD. 

Zaszczytną odzµakę i dyplom 
„bohatera prący" wręczy! Ot­
to Buchwitzowi Wilhelm J;>ięck. 

Miłość aż do grobu 

Robotnicy ocenia.ją pracę 

swych org~nizacji zwiąlkowych 

C Dalszy .ciąg 

ze 8łrony I 

Ożywiona i rzeczowa była 
dyF>kusja n.a z.ebraniu w ZPB 
im. Armii Ludowej. Zabiera. 
jąc głos bra)tarka Helen.a 
Wardencka wskazała, że naj­
pilniejszym zad<lniem dla rady 
zakladpwej jest wzmożenie 
troski o podniesienie jakości 
produkcjL 

Referat i dyskusja na tym­
że zebraniu wykazały, że kon­
sekwentne realizowanie wnio­
sków zgłaszanych przez robot­
ników podcza>S kampanii spra. 
wozc\awc;w _ wyborczej przy· 
czyniło s.i ę do rozbudzenia ak­
tywności nnjniższycj:J ogniw -
grup zwiąU:owych. 

O tym. że robotnky żywo 
Interesują się pracą zakłaqo. 
wych organizacji związkowych 

$wi.adczy o&tra krytyka na ze­
braniach. Oto np. na zebraniu 
w Łódzkich Zakradach Przemy­
słu Wełnianego robotnica Ja_ 
nin.a Kaźmieroka, majster An­
drzzj Puzio i inni zabierający 
głos w dyskusji wskazywali na 
jednostronność w pracy rady 
zakładowej i rad oddziałowych, 
które mają pewne osiągnięcia 
w mobilizowaniu załogi do waL 
k i o wykonanie planów pro. 
dukcyjnych, ale bardzo slabo 
zajmują siii sprawami bytowy· 
mi zaiog.i. Brak kontroli z;e 
strony organizacji związkowej 
nad działalnością OZR dopro­
wadził do tego, że robotnicy w 
ŁZPW niechętn~ kprzystają z 
usług stołówki, gdyż ob!ady 
są niei;m<1cznie przyrz;;1dzane 
i zimna. Towarzysze z rady za­
kładowej ze slusznej krytyki 
wyciągnęli wniosek i zobowią. 
zali się w jak najkrótszym 
czasie posta.wić pracę ozą na 
właściwym PQziomie. 

W Genewie Jest wio11na. Mnó­
stwo kwiatów, zieleni, kwi­
tnących drzew - nawet ro­

<lodendron zakwitł w ogrod,zie 
botanicznym - i dużo, dużo 
slońca, które wybiela miasto, 

barwi wody Rodanu i genewskiego je­
ziora l przyb!iia do miasta dalekie gó­
ry ze skrzącą się od śniegu kopulą Mont 
Blanc. Tak lirycznie zapachami, barwa­
mi i światłami wiosny powitała nas ~ 
korespondentów z całego świata - Ge· 
newa, miejsce konferencji ministrów 
spr11w zagranicznych. 

W niedzielę na tarasie kawiarni, po­
łożonym na maleńkiej wysepce, w uj­
ściu ~<>Qanu do jeziora, wygrzewałem 
się z kolegami leniwie w południowym 
slońcu, przyglądając się miastu, górom, 
jeziorom. Tuż przy wysepce pływały 
białe łabędzie, wśród których zamiesza­
nie robi! co chwila czarny, złośliwy 
widać łabędź. Liryczne rozleniwienie 
przerwa! nam znajomy korespondent 
jednej z londyńskich, mieszc:w.ńskich ga­
zet, przynosząc z miasta ostatnie nowi­
ny: „W Londynie odbywa się posiedze­
nie rządu. Minister Eden przyleci do­
piero późno wieczorem. Niezwykła hi­
storia - w niedzielę posiedzenie rządu! 

Korespondent był najwidoczniej bar­
dzo poruszony naru~zeniem przez jego 
wysoko postawionych mocodawców nie­
dzielnego wypoczynku. Poczęliśmy 
wspólnie szukać przyezyny nagiej ak­
tywności brytyjskiego gabinetu w prze­
dedniu genewskiej konferencji. 

- Nehru I Dien Bien F\11 - Ktoś za­
wyrokował dość śmialo, nawiązując do 
ostatnich wiadomości z głównego obec­
nie pola bitwy w Vietnamle oraz do o­
głoszonych w sobotę propozycji premie­
ra Indii - Nehru w sprawie zawiesze­
nia broni w Indochinach i zagwaranto­
wania Indochipom pełnej niepodległości. 

Czarny łabędź zatrzewtał skrzydłami 
I robił mnóątwo szumu kolo siebie. K;il­
ka bia!ych łabędzi patrzyło na to z za· 
trwożeniem, inne kołys.aly się spokojnie, 
przyzwyczajone widać do nagłych wy­
buchów złości czarnego łabędzia, gęsio­
ra ze smukłą szyją. 

Scena ta przerwała nam dyskusję, a 
kiedy wróciliśmy znów do oceny sytua­
cji w przededniu konferencji, mówiliś· 
my już o Dulle~ie, który - podobnie 
jak to czynił w Berlinie - stara się 
od początku wytworzyć atmosferę ner­
wowpści, pesymizmu, zastraszenia. Przed 
przyl:iyciem do Genewy konferował on 
kilka dni w Paryżu z ministrllJT}I Ede­
nem i Bidault. Różnice i;dań się nie 
zmniejszyły i w następstwie tych właś­
nie rozmów minister Eden zamiast le­
cieć do Genewy, niespodzianie wró­
ci! do Londynu. W tym samyin czasie 
w Genewie Dulles modlił się o błogo­
sławieństwo dla swoich pla11ów. O tym 
dowiedzieliśmy się trochę później z ko-

munlkatu amerykańskiej agencji pra-
sowej. 

• * • 
Plany Dullesa w Genewie są dosta­

tecznie znane poprzez jego wypo­
wiedzi oraz głosy pilskiej mu 

prasy. 
,W Berlinie Dulles chciał wykorzystać 

konferepcję czterech do zre11lizowania 
ągre1ywnych uklaoów bQń•ko - parys­
kich. Niepowodzenie konferencji ber­
lińskiej miało zaostrzyć sytuację mię­
dzynarodową i spowodować szybką ra­
tyfikację EVG (skrót tzw. europejskiej 
wspólnoty obronnej - przyp. red.) przez 
pąrlamenty Francji i Włoch. Jak wie­
my, Dulleąowi to sip nie udało, mimo 
że sprawa niemiecka nie zo11tała roi:­
wiązana. 

Obecnie - na genewskiej konferencji 
~ Dulles, jak sądzić z jego wręcz pro­
wokacyjnych wypowiedzi, zamierza 
przez rozszerzenie br1,1dneJ 1'V'OJny w In- · 
dochinach wywołać nową kol)iunkt~ri; 
zbrojeniową dla ameryktlńsklego prze­
mysłu, )twękającego po zawlesienlu bro. 
ni w Korei. 
Zdaję sobje sprawę, te dollć drastycz­

nie określam plany, dla którycl\ o bło­
goslawleństwo modlił się w nledzleh; 
w Genewie prezbiterianin z Wauyng­
tonu. Nie fest to jednak moja wina, te 
do takich określeń zmuąza mnie trl:'ść 
brutalnych deklaracji waszyn11tońsl<;ich 
polityków i bliskiej im prasy. Są ko­
respondenci, którzy twierdzą, że to jest 
tylko ta)rn metoda dyplomacji amery­
kańskiej używania mocnych ~łów, ro­
bienia groźnego szum1.1, zas(r11szania 
„polityką siły". Ale bomby napalmowe 
„Made in USA", zrzucane do niedawna 
w Korei, a obecnie w Vi!!tnamle, lw!ad­
czą jednak, że ta metoda zmierza do 
uśmiercania w potworny sposób tysięcy 
ludzi. 

Nie należy więc bagatelizować ame­
rykańskiego szumu, który chce zagłu­
szyć rokowania genewskie. Dopiero 
wówczas bowiem można docenić 1ilę 
glosu ludzi miłujących pokój, siłę głosu, 
który rozlega się dziś ze wszystkich 
stron świata, oraz siłę pokojoweJ dyp­
lomacji Związku Radzieckiego i Chin 
Ludowych w czasie trwania genewskiej 
konferencji. 
Odprężenie mlęd;zynarodowe, osiągnię­

te dzięki delegacji radzieckiej na kon­
ferencji berlińskiej, musi być utrwalo­
ne I rozszerwne. O to toczyć się będzle 
trudna, ciężka walka na konferencji ge­
!\ewskiej. Ci, którzy chcą rozszerzenia 
I pogłębienia odprężenią. międzynarodo­
wego, mają poparcie wszystkich naro-

~ dów świata. 
Konferencja 6enewska odbywa 1lę w 

ta, wówczas określił on 
sytuację w Azj i nastę-

pująco: „Walka o Azję jest właściwie 
:W~lką między demokratycznymi In91-
m1 a komuh1stycznymi Chinami". W Le­
dy Dulles miał jegzc.zc nadzieję, że ~ 
gromny półwysep Indii będzie - podob­
nie jak. zachodnia Europa - bazą ame­
rykańską przeciwko Związkowi Ra­
dzieckiemu I Chinom Ludowym, No i 
za w i ód! się. 

Toteż w roku 1954 minister Dulles nie 
dopuścił Indii do konferencji genew­
skiej i bardzo zdenerwowany przyjął Już 
w Genewie · wiadomość, że Indie są za 
natychmiastowym zawieszeniem broni w 
Indochinach i przyznaniem Indochinom 
pełnej suwerenności, 

• • • 
W takiej oto atmosferze wojowni­

czych okrzyków amerykańskich 
i niezwykle silne110 nacisku opinii 

narodów miłujących pokój rnzpoczęla się 
konferencj1A.11enew~k:a. 

Na pierwszym J:IO$iedzenlu, wbrew 
pea;ymi5tom, została przyjęta pardzo 
szyl:)ko proced!lra )loQnjerencji. Miano­
wicie u1talono, ;że na zmianę kolejno 
przewodniczyć będą dejegat Syjamu, 
kRiążę W;m, minister Molotow oraz mi­
nister Eden. Wniosek złożył minister 
Dulles, ale powszechnie bylo wiadomo 
- potwierdzi! to oficjalnie na konfe­
rencji prasowej rzec~nlk brytyjski - że 
to rozwiąząnie tt•udncj procedul'y, k.to, w 
jakiej kolejności ma p~ewodniczyć, zro­
dziło się w czasie porannego spotkania 
ministra Mołotowa z ministrem Ęde­
nem, :i; !niQJatywy ministra Mołotowa.. 
W ten fJ!OliÓP kompromisowo ZDfital. roz­
wiązany nieistotny, wyolbrzymiony 
znacznie problem. 

Zaczęła się konferencja genewska, bę­
dącą historyczną konferencją pil:ciu . 
wielkicn mocarstw, bowiem oprócz 
Związku Radzi~ckiego, Francji, Anglii 
i Stanów Zjednoczonych. biorą w niej 
udział Chiny Ludowe. Cwierkają o tym 
zresztą nawet wszystkie wróble genew­
~kie1 widząc, jak trzeźwi kupcy genew­
scy przystroili swe wystawy flagami 
pięciu wielkich mocarstw i portretami 
pif;ciu ministrów. 

Konferepcja genewska rozpoczęła się 
dobrze od likwidacji przeszkód w spra­
wach proceduralnych. Jakie przeszkody 
stwarzać będą przeciwnicy odprężenia 
międzynarodowego oraz w jaki sposób 
zwolennicy pokoju uparcie oczyszczać 
będl\ drogę do rozwią7.ania pokojowego 
palących problemów azjatyckich, poka­
Żll rtam najbliź*ze dni i tygodnie. . _____________ ..., ______________________________________ _.. ________________________________ .,.... ____ 

Witamy radosnie święto 1-Majowe z~~~A 
O Dalszy ciąg 

ze strony l 

N11. akademię l-Majow11 -
pisze korespondent z Pa!)ia­
nlckich Zakładów Przemysłu 
?:"erenowego, Jan Podsl.ad­
łowi1:z - przybyli chłop! z 
gm'.ny Skomlin, pow. Wie­
luń. 

nej m!eszkańcÓM' Skomlina. 
Robotnicy mow1ą o swoich 
sukcesach produkcyjnych. Po 
rozcj.aniu nagród nastąpiła 
część artystyczna. 

PRlf.SlŁO 75 PROC. LUDNOSCł 
ZACHODNIO·NIEMIECK":EJ 

PRZECIWKO REMILITARYZACJI 

Departam&nt Manu USA :zabro­
nił amerykańskiemu 1n~ytuto>Wl 

G;i/lupa, który zajmuje się bada· 
niem opinii · public:mcJ, opubliko· 
w;a:nia w;ynlków priteprcwadzonej 
przez ten inswtut w Njernczech 

W świątecznie przybranej 
świetlicy - pisze korespon· 
dent tow. żywiecki z Zakła· 
du A-2 - zebrała się licz.nie 
załoga. Za stołem prez:ydial· 
nym zasiedli zaproszeni goś­
cie z gromad i spóldzielni 
produkcyjnych z gminy Bru­
życa Wielka. Po omówieniu 
przez przewodniczącego rady 
zakładowej znaczenia święta 
1 Maja zabiera głos Inż. ob. 
Zajączkowski. Zebrani z 
uwagą słuchają sprawozda­
nia z osiągniętych wyników 
produkcyjnych przez załogę 
Zakładu A-2. Padają nazwi­
ska wybitnych przodowni­
ków, którzy już dawno zrea­
llzowali przypadające na 
nich zadania Planu 6-letnie­
go. Są to przeważnie młodzi 
ZMP-owcy, jak Leon Koś­
cielski, Stefan Zawadzki, Żu· 
berek, Frenkiel i w!elu in­
nych. 

Z kolei następuje rozdanie 
n:igiród. Itobiety ż gminy 
Bruźyca Wielka otrzymały 
od kobiet z Zakładu A-2 
wzorzyste chustki na głowę. 
Spawaczka przodownica 
- Wanda Kucharska otrzy­
mała skórzaną ~z:kę, to· 
karz Filipowski - kupon ma­
teriału wełnianego. Lista na­
grodzonych jest duża. 

Zabiera gło' tow. Zólta­
szek. przewodniczący koła 
ZMP gromady Skomlin. Z 
trybuny pa(jają meldunki o 
przedterminowym wykon a­
r.i u siewów, o wYWiązaniu 
się z dostaw mleu i mh:sa. 
o likwidacji odłoiiów, o 
współzawodn!.ctwie w walce 
o wzrost produkcji rolnej, o 
sukcesach w pracy kultura!· 

1 O przebj.egu akademfl 
1-Majowej w spółdzill'lni pro­
dukcyjnej w gromad,zie Dą­
llrówka, gm, Lućmierz, dono­
si korespondent Michalski. 
W akademii wzięła udzl.al 
spora część mieszkańców 
gminy. Zabierający 1łos 
chłopi m1tło i średniorolni 
przyrzekli kroczyć w pierw­
szym $Zeregµ z tymi, którzy z 
ponorem realizują wytyczne 
II Zjazdu partii. 

Naród indone-zyjski oczekuje 
od konferencji genewskiej 

ustanowienia pokoju w Azji 
Oświadczenie Biura Polit~cznego KP łndonezii 

Pf:KIN, 27. Ił. 

Jak wynika z wypowiedzi pran I pned~tawlelell społe­
czeństwa., naród Indonezyjski oc!Zf'kuje Qd konferencji genew­
skiej, że przyczyni się ona do ust!lnowienla pokoju w Azji. 

Biuro Polityczne Komuni­
stycznej Partii Indonezji opu­
blikowało oświadczenie, które 
podkreśla, że konferencja z u­
działem delegacji Chin Ludo­
wyah powinna i nipźe priy­
nieść konkretne wyniki. 

Analizując ostatnie wyda­
rzenia, ;Biuro Polityczne ĘPI 
stwieraza: „Wrogowie pokoju 
doktaoają wszelkich starąń, 
aby skomplikować sytuacji: 
międzynarodową. Tak np. w 
tym momencie, kiedy wzrok 
n;irodów skierowany jeet n11 
Genewę, Stany Zjeclnoczo11e 
za pośrednictwem premiera 
Cejlonu Kotalawllli :iwpłują 
odrębnfl konferencję w Co­
lombo". 

Colornl>o poparla konferencję 
geµewską w dziele walki o 
PQkój I jedność narodów Azji. 

Manewry 

woiskowe 
pod 

Paryżem 
PARYŻ, 27. 4. 

z.a.chodnich a11kiety w sprar"Nle 
stanowiska ludno&cl wobec re· 
mllitaryzacjl N.emlec . za,hodnlch. 
.AąencJa .AON podaje, że depar­
tam"m st.anu powziął tt decyzJt. 
pe>niewai pona<I 75 proc. osób 
objętych ankiet'l wypowiedziało 
sic przeciwko rem;ittaryzacJ1 
Niemiec zachodnich. 

• * 
. _, __ 

Z l.or!dynu donoszą, fe Kra)o· 
wa Rada zw:ązku Zawodoweqo 
Pra.:ownlkóvr Instytucji i<ccnu· 
n..invch, zrze~~;ljącei;io 170 łY'· 
si~y robotników, <Jchwallla l"ł!· 
zclue)ę, w której domaąa się, al>y 
partia labour.i:ystowska zwc;>łała 
specjaln~ konfereneJę kra1ową 
dla omówienia problemu rem .li~ 
t.aryz.acjl Niemiec zachcdn1ch .. 
Problem ten - podkr<'ślo re~o· 
!Geja - wywołuje poważny nie· 
pokój w rU<:hu rob<>tn1czym. 

WYKRYCIE W SZANGHAJU 
AMERYKA1'1SKO·CZĄ.NGKAISZE· 

l(OWSKIEJ ORGANIZACJI SZPIE• 
GDWSKIEJ 

Orqany bezpicczeństw;i publi­
C1ll'l'ICJO w SzanąhaJu wy;.ryly 
przy pPmOCY ludności ame'.)'kań­
sko·cza:1nqk.aiszekOWSk."1 szp1eąow„ 
ski/. orqaniza~)ę kontrrowch..rcyJ· 
n;i, dz.iafaJącą P<!d nazwą „k<>r• 
pu' wyzwoh~nla narodoweQo I 
walki 2 komunizmem„ Areszt°'" 
wainp przeszło 20 osól>. W Mie. 
JZ.kanlach czlcnków szajki zna· 
lez!oAo podcza.s rewizji li~ę 
C.~~OJ"fkÓW lej orqan\za'JI• . kores• 
pondencJ~ z amervkańsko·czanq· 
k"lszękow•klm centrum wywla.. 
<łowczym brudnopisy don!eS>leń 
szpleqawskleh tnlcizn9, broń I 
Inn, doWody 'zbro<i!"is;zeJ działał· 
noścl. 

MUZUŁM.ANIE HINDUSCY 
PIAJĄ .AMERYKAŃSKIE 

W AZJI 

POT~· 
PLANY. 

W Lucknow zakończyły si' ob­
rady oqplno-hindus'<ieJ konfe· 
rencJI muzułmańsk ej . 

Uchwalona na konferencji ' re· 
:oolucja stwierdu, że 360·m'llo· 
nowy n•ród hinduski „będzl• 
walczy! 0 katdą p;ędż ziemi Ka· 
szmiru". Rezolucja domaqa „lt 
t'kże od USĄ, Pakistanu I Tur­
cji za.przestania lnąerencjl w 
sprawt Kas:pniru. 

WYBORY W ARGENTYNIE 

Spiker Frcies - Europy przez mikro· 
fon gromy ciska: - Do ataku, meine 
Herren, liebe Hunde, alte psiska! Kto 
odnajdzie llaakenl"eutza. weimle 
forsę od Dullesa! Dulles kupę ma do­
'arówl U Dullesa pełna kiesa!~ 

Więc się rzuca naprzód. zgraja dep­
cząc sobie po kamaszach. 

- Wont mi z drogi! - kriyczy An· 
drus - bo się wezmę do 11alasza! 

Nle wytrw1tło póJ minuty I ju~ nowe 
zamiesza.t1ie„. Jut się irr:vzą Sąl)apla.rze, 
Potlliza.je, Oberdranl~. Cały po.ścig z:i.. 

tn:ymany, bo na. dro<l~fl tian<lfl. ire się ... 
Ą HaekQn!uentz w 11we,j ehwUl był 

jui w czarnym, mrocznym lesie.~ 

Biuro Polltyczne apeluje do 
narodu indonezyjsJctego, aby 
był czujny I urriacn!ał jed,ność 
narodl>w Azj i. Bim· o wzywa de­
JegucJ11 Indonezyjską na czele 
z prcrnieram Indonezji do 
przeciws~awienia się temu, by 
Colombo stało llię miejscem 
Intryg koloni2atorów. Dełega• 
cja indonezyjska powinna dą­
ży_ć d~ tego. aby konferęl!_cja w 

Jak dQnOfii dziennik „HUl'l18· 
n!te", 211 kwletpla rozpoc~ęly 
5ię w jednym z o):lozów pod 
Paryżem ćw!czę-n\a woj1kow!l, 
w których bl;irze udiiał 250 
wybzvch oficerów krajów 
bloln1' północqo - .ot)f.ntyckie­
go, w tym geqerai amerykań­
&)d Gruenther, admirał ame­
rykąński Fechteler, generało­
wie f1'~ncu5cy E!y, Valluy, 
mar&7.Błek Juin i inni. Cw1-
czeni.aml kieruje marsz.alek 

_aniielski Mon~&omery. 

W niedzielę 25 bm. odbyły się 
w Arqentynie wybory noweqo 
wlceprozydcnta ora:i: części ~fa• 
d4 se11atu. 

W wybo~if<:.1 wlcepre:ydenta · 
zwyciężył kandydat partii Pero­
na, kontradmira• Alberto Tei.sili'" 
re , który uzyskał 4.485. 937 qło­
sów. Ka.ndydat partii radykalnej 

- Ty sam zmiataj, koński byku! -
klnie pan hrabia Kant Zaleski. - J;i. 
tu plerwszy, ja. mam prnwo do Dulie· 

_aa pełnej kieski! 
.(D.c.n.) _ _ 

112yskał 2.270.695 qi<>O~ •· ·.., 
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Propozycje Nam Ira 
na konferencji gen_ewskiej 

GENEWA, 27. ł. 
W dniu 27 kwietnia na 1)()1 ledzenlu ministrów 11pr11w za-

1raniczoycb w Genewie rnh1i11t'r Spraw 2;;igranlcznycb Ko­
rea1U,kiej Republiki Ludowo- l.)emokrityczneJ Nam Ir dotyl 
następujące propoucJe: 

W celu możliwie jale naj­
szyb~zego przywnkenia jedno­
ści narodowej Korci i utwo­
rzenia zjednoczonego, nie-aileż­
nego I demokratycznego pań­
stw11 koreańskiego: 

1 zaleca się rządowi Kore­
ańskiej Republiki Ludo­

wo - Demokratycznej i rządo­
wi Republiki Koreai'lskiej: 

a) prleprowadzenie w opar-

ciu o nleskrępow1me wyraże­
nie woli całego narodu ogól­
nokoreańskich wyborów do 
zgromadzenia narodowego, któ­
re powoła jednolity rząd ko­
reański, 

b) utworzenie ogólnokoreań­
skiej komisji składającej się z 
przedstawicieli Korei pólnoO' 
nei i Korel południowej. 
Przedstawiciele ci będą wy­
brani przez najwyższe Zgro­

... madzeme Narodowe Koreań-

W trosce 
o zdrowie 
robofnika 

Dzf,kJ real\iac;JJ ~obowtąiań · 
]·Majowych w posscHgólnYch 
sa.kładacll l:.od1l I wojewódz. 
\wa 11y1~1J1ałycineJ poprawi ł' 
ulesaJą warunki pracy. 

l tak np. w Południowo • 
1.óclzkI1;h Zakładach Przemy· 
siu Pończoszniczeao jeszcze w 
tym tygodniu zost<onie oddana 
do utytku łaźnia . We wszyst· 
kich salach produkcyjnych za. 
instalowano już umywalnie. 
Poszczególne sale przybrano 
kwiatami, a na dziedzińcu fa· 
brycznym zostarg założone 

zleleńcJ!. 
W Tomaszowskich Zakla· 

dach Włókien Sztucznych w 
oddziale „;\rtex" oddano do 
użytku pokój higieniczny. W 
końcu maja zostanie uruch1>­
mlony pokój higieniczny w 
oddziale „Krepa'', W oddziale 
!krę..,.Jnl będzie otwarte •m' 
bu)atorlum fabryczne. w tei 
chwili trwają t.am intensywne 
roboty wykończeniowe. W na)· 
bllbzym czasie w fabryce Jej 
wstanie uruchomiony punkt 
apteczny przy Zakładzie Lecz.· 
nlc:zo · Zapobiegawczym, któ­
ry będzie :zaopatrywał robot· 
nlków w lekarstwa. W posz· 
czegółnych oddzialach usprn· 
wniono także działanie 11para· 
łów wentylacyjnych. 

Pod hasłem 

walki o poprawę 

warunków bytu 

Na dziś 
proklamowano 

we Francji 
strajk powszechny 

PARYŻ, 27. 4. 
Jak wiadomo, na dzień 23 

bm. proklamowany zosta ł 
strajk powszecbny we Fr1mc)i 
pod hasłem walki o poprawę 
warunków bytu. 

Dotycbczawwy przebieg 
priygotowań do strajku 
śwjaclczy, że będzie on prze· 
biegał pod znakiem szerok:ej 
jedności mas pracujących 

Francji. 
W przededniu strajku fow· 

nechna Konfederacja Pracy 
ogłosiła odezwę, nawolującą 
do jedności dziąłania. 

skiej Republi~i Ludowo - De­
m.kratycznej oraz przez Zgro­
madzenie Narodowe Republi­
ki Koreańskie), w cel u przy­
j(Otowania i przeprowad«enia 
wolnych wyborów w całej 

Korei do koreańskiego Zgro­
madzenia Narodowego i w ce­
lu podjęcia nie cierpiących 
zwłoki kroków dla osiągnięcia 
gospodarczego i kulturaJnego 
zbliżenia między Koreą poi­
nocną i poludniową. W skład 
komisji wejdą także pl'zedsta­
wiciele największych maso­
wych organizacji demokraty­
cznych Korei pómoonej l Korei 
południowej, 

ci jednym z najpilniejszych 
zadań komisji ogólnokorean­
skiej będzie qpracowanie o­
gólnokoreanskiej ordynaci i 
wyborczej, która zapęwni pra­
wdziwie demokratyczny cna­
rakter wybo1·ów w warunkach 
wolności, wykJuczająceJ obci\ 
ingerencję i wywieranie ·naci­
s\l:u na wyborców przez wla­
dze lokalne i grupy ierrorysly­
czn-.. Komisja podejmie także 
niezbędne kroki w celu zaiJew­
nienia ludności Korei wolności 
zgromadzeń i wolności prasy, 
lak również w celu z•i;>ewnie­
nia wszystkim o~yw1ltelom 
koreańskim, mezależnie od 
ich narodowości, przekonań 
politycznych, wyznania lub 
płci, nieskn;powanej możności 
wysuwania kandydatów i.Io 
ciat ustawodawczych, 

d) w celu ułatwienia odbu­
dowy gospodarki k:qreań~kjej, 
podnie• enia dobrobytu oaro­
d•1 koreanskiego, ochrony I 
rnzwoju kultury narodowei, co 
t1ędzie doniosłym pos1mięciem 
w kie .mku stworzenia wa­
runków niezbędnych do o­
siągnięcia zjednoczenia naro­
dowego Korei - komisja ogól­
nokoreańska podejmie nie­
zwłocznie kroki, zmierzając!! 
dv nawiązania j rozszerzenia 
więzów gospodarczych I kul­
turalnych między - Ko11eańską 
Republiltą Ludowo - Demok1•a­
tyczną i Republiką Koreańską, 
a mianowicie w dziedzinie 
handlu, trans;ikcjl finanso­
wych, komunikacji, stosunków 
granicznych, swobody poru­
szania się obywateli oraz wol­
ności korespondencji, jak rów­
rnez stosunków kulturalnych, 
naukowych itp. 

2 Uznaje się za konieczne, 
by wszystkie obce siły 

zbrojne wycofane zostały z te­
rytorium Korei w terminie 6-
miesięcznym. 

3 Uznaje slę za koniecz­
ne, by państwa najbar­

dziej zainteresowane w u­
trzymaniu pokoju ną Dalekim 
Wschodzie zapewnily pokojo­
wy rozwój Korci i stworzyły 
w ten sposób warunki ułat­

wiające możliwie jak n11Jrych­
lejsze rozwiązanie zadania po­
"ojowego zjednoczenia Korei 
Ja)(o jednolitego, niezAlel,nego 
i demokratycznego pań8twa. 

Przewodniczący Kongresu ?r:emyslowych Zwinzków Za­
wodowych (C!O) Reu.t11rr o.ówiadczyl ostatni:>, i:e w 

USA Jl?St obecnie S milionów bezrobotnych. 
NA ZDJĘCIU: bezro'Jotr.i wędrują od miasta do mia­

sta w pos;:u.kiwaniu pracy, 
Fot. - CAF 

6 powiatowych . wystaw 
'rolniczych zorgan'zowanych będzie 

w naszym wo; ewództwie 

Wczoral w Prezydium Wojewódzkiej Rady Narodowej w 
Łodzi odbyła się specjalna konferencja, poświęcona spra· 
wie organizowania w roku bieżącym powiatowych wystaw 
rolniczych na terenie województwa lódzk!ego. 

Na konferencji omówiono zadania, jaltie stoJll przed 
poszczególnyml organizącj.ąnij l instytucjami w orga· 
nlzowaniu wystaw. lttórych głównym peiem będzie spopul.ą · 
ryzowaniJ! najlepszycll w r;lanym powierie osiągnięć i me· 
tod pracy w produltcjl roślinnej oraz hodowli bydła, trzo· 
dy chlewnej, drobm itp. 

~ms 'ROBOTNTCZ\' 
I 

Pokojowa rywalizacja państw o różnych ustrojach 
. . . 

winna decydować o rozwoju stosunków międzynarodowyCh 
Z· przemówienia N. S. Chruszczowp na posiedzeniu ,Rady Najwyższej ZSRR 

MOSKWA, 27. 4. 
26 hm. na sesji Rady NBjwyższej ZSRR I sekretarz 

KC KPZR N. S. Chrµszczow wygłosił przemówienie, 
w którym powiediiał m. in.: 

TOWA.RZYSZE DEPUTO· 
WANII 

Naród radziecki osiągną! 
wielkie $Ukcesy w buqow­
n 1ctw1r ;lO~!Ju<larczym 1 kul­
tt1ralnyrn, w dziedzinie pod· 
nir!ien'a dobrobytu maf pri:­
cujących. Sukcesy te osląg­

nido dz'.E:kl temu. ż,e partia 
lcomunistyczna zdecydowa­
nie i niezłomnie prowadzi 
Kraj Rad drogą wskazaną 
Jjrzez naszego gen i ' lnego wo­
dza i nauczyciela, twórcę 
p~rtii komunistycznej l pań­
stwa radzil!ckleso w. I. 
-Lenilna (huczne, długotrwale 
ok.Io.ski). Realizując ws•)taza­
nia leninowskie partia, jej 
Komitet Centralny z wlelk'.m 
kontynuątorem doięla Lenina 
- .T. W. Stalinem na czele 
nieq~tannie umacni11ty pań­
stwo radzi ecie ie. przel<:szt2!­
c!ły je w pqłężne mocarstwo 
socjąlistvczne - nie.zwyc'ę­
żqną ostoję pokoju na całym 
świecie. Sukce11y te osiune­
liiq1y <lzięl<:i temu, że wszyst­
kie narody Zw!ązku Radziec­
kiego gorąco aprobują I po-

pierają politykę partii komu­
n i ;tycznej, że 11a1za bohater­
ska klasa robotnicza, sjawne 
chłopstwo k0!choząwe, ludo­
wa ;n~.1:!gencja cadziEcka nie 
~zczędzą ;;ł i tr):ldu w walce 
o reJ liz<1~ _ ę wiel!{ich planów 
budownictwa kpmun'.zmu 
(d!u.gotrwale oklaslci). 

W wyborącn do Rady Naj­
wyższej ZSRR 14 marca na­
ród nasz ponownie zamani­
festował swą 11nmitową 
zwartość wokół partii ko­
munistycznej rządu ra­
dzieck:ego. 
Jednomyślne głosowanie na 

kandydatów bloku kornun!s­
tów I bezpartyjnych je~t Jed­
nym · ~ przejawów &probaty I 
poparcia ze $trony całego 
narodu d)ą polityk! naszej 
partii, jest w.vrazęm pneko­
nan!a ludzi radzieckich, te 
deputowani do najwyższego 
org~mu władzy pańFtwowej 
krają - do Rady Najwyższej 
ZSRR - nls iaw!odą wiel­
kiego zau lenia nąrodu i będą 
of'.arnie walczyli o dalszy 
rozkw:t socjalistycznej oj­
czyzny (oklask.i). 

Walczymy o zbudowanie komunizmu 
Jedno J: najważniejszych 

naszych zadań na najbliższy 
okres polega na tym, aby nie 
osła blając troski o rozwój 
przemysłu ciężkiego, będące­
go podstawą podstaw ekono. 
mlki radzieckiej, rorganlzo· 
wać zdecydowany wzrosi rol· 
nlctwa, radykalnie zwlększyć 
produkcję artykulów powsze­
chnego użytku, za.pewnić pod 
dostatkiem w ciąl™ najolii, 
szych 2-3 lat ludności towa· 
ry przemy•lowe i artyJ(uly 
spożywcze, zdecydowanie pod· 
nieść stopę życiową mas pra­
cujących. 

Projekt budtetu państwo· 
wego Z&RR na role 11)54 pr.re· 
,r.naoza ogrQmne kredyty na 
dalszy roi:wój wszystkich dzie­
dzin . iospodarkl narodowej. 
Zwiększone zostają inar;znie 
wydatki na realizację nak~e· 
ilonego przez partię i rząd 
_progrllmu radykąlnego pod· 
niesienia dobrobytu Judzi ra· 
dzieckich. 

Mamy wS'Zystkie niezbędne 
środki materl.alne I technicz:· 
ne potrzebne do ro:zwląz.ania 
zadań dal!M:ego potężnego roz· 
woju n;tszej jOSPQdarkl 114ro· 
dowej. Uwaga org~izacjl ra· 
dzieckich, partyjnych I g95po­
d'trczych powinna skoncen· 
trować si~ na tym, aby środki 
te umiejętnie wYZyskąl:, -prze· 
lfształcić istniejące moiliwo~c! 
w rzeczywistość. 

Walczymy o wielką spraw~ 
ogólnonarodową ~ o zbudo· 
wanie komunizmu. 

w Imię osiągnięcia tego ce­
lu powm11iimy pracować z 
n.sjwyższym na-pięciem sil. 
Trzeba to powiedzieć, gdy1 nie 
wszyscy jeszcze uświadomili 
~obie głęboko, Ja1< doniosłq I 
skomplikowaną pracę marny 
WY.konać. Naszym zadaniem 
jest zmobilizowanie wszyst­
Kich rezerw wewnętI"Lllych w 
przemyśle, transporcię, rolni· 
et wie. 

w. I. I.,enin nlC!jednol<:rotnJe 
podkreślał pierwszorzędne 

znaczenie wzrostu wydajności 
pracy w budownictwie •Pole· 
czeństwa komunistycznego, 
W&kazywał on, że wydajność 
pracy - to najw4żnlejszy, 
naczelny warunek zwycięstwa 
nowego ustroju społeczp.ego. 

W na.azym kr„ju osląJnlęto 
znaczny wzrost wydajności 
pracy: w 1953 ro\m wydajnośc 
pracy w przemyśle by1a o 71 
proc, wyższa niż w roku 1940. 
Jednakże w dziedzinie tej są 
jeszcze poważne niedocl!łg­
nięcia. 

C:i.as nareszcie zrqzumieć, 
te bez znacznego 1 nleust.an· 
nego wzrostu wydajności pra· 
cy niemożliwe jest pomyślne 
rozwiązanie zadań dalszego 
rol'lWoju przemysłu, z.decydo· 
wanego podniesienia rolnic· 
twa, przemysłu lekkiego I 
gpożywczego. 

Jest to glówPe ogniwo. któ· 
re wwinniśmy uchwycić, aby 
osiągnąć je~zcze potężniejszy 
rozwój wszystkir;l) dziedzin 
go.spodarki narodowej. W 5 
pi~lolatce około 11, całego 
przyrostu produkcji przemy· 
iłowej ma być uzyskane w 
wYniku zwiększenią wydajna· 
ści pracy. 

MobillztJjąc pracowników 
wszystkich gałęzi przemysłu 
do walki o dalszy wzrost wy• 
dajnoścl pracy, Mleży jedno· 
cześn le z całą mocą podkreślić 
doniosłe I n ie cierpiące zwło· 
ki zadanie podniesienia jak'o· 
ści produkcji i obniżenia jej 
kosztów własnych. Nie można 
nadal tolerować takiego stanu 
;-zeczy, kiedy wiele zakładów 

przemysłowych ' prze;i; dłuższy 
czas nie wykonuje planów i 
zadań państwowych w zakre· 
sle wskaźników jakościowych. 
Sprawą honoru pracowników 
każdego zakładu przemysło· 
wego jest produkowanie wy­
robów najwy;i;szęj jakości, po­
łożenie kresu raz na zawsze 
takim haniebnym zjawiskom, 
jak produkcja złych artyku· 
łów i wysokie straty z powo· 
du brakoróbstwa. 

Zwiększymy produkcję zboi a 
TOWARZYSZE! Na Pll!num 

wrześniowym i lutowo • mar· 
cuwym KC partii ujawnione 
zostały poważne nleqoc!ągnię· 
cia szeregu działów rolnictwa. 
nakreślono drogi zlikwidowa· 
nia tych niedoclljgnlęć. Fakt, 
że Komitet Centralny partii 
w sposób zdecydowany ujaw· 
nil mniedbania poszczególnych 
dz!alów produkcji rolniczej, 
świadczy o sile naszej partii 
i narodu radzieckiego, o potę­
dze ustroju socjalistycznego. 
Ludzie r&dzieccy są pewni. że 
istniejące niedociągn;ęcia zo· 
staną w najbliższym c:z31ile u· 
sunięte. 

J\1,asy pracujące naszego 
kr;iju ~rzystąpiły z wielką e­
nergią do wcielania w życie 
zarządzeń zmierzających do 
rozwoju roln ictwa. Apel partii 
i rządu o udzi.ał w zagospoda· 
rowywaniu ziem nowych I nil! 
uprawianych spotkał się z 
szerokim oddtwi«ikiem. W cią · 
gu dwóch miesięcy przeszło 
pól miliona patriotów radziec· 
kich zw1·óciło się z prośbą, 
i!bY skierowano Ich do prjicy 
nad z.agospodarowaniem no. 
wych ziem. Pneszlo 80 tysię. 
cy agronomów, inżynierów, 
mechanizatorów I innych pra· 
cowników skierowano do tej 
zasi:ciytnej i odpowiedzialnej 
pracy. 

radiieckiego i narodu są takie 
$81lle, świadczy o Jile i trwa· 
lości niewzruszonego sojuszu 
lclasy robotniczej i chłopstwa 
kołchozowego. 

Nasz przemysł socjallstycz· 
l'Y zaspokaja niezbędne po­
irzeby rolnictwa w zakresie 
,sprzętu technicznego. W ciągu 
krótkiego okresu skeerowano 
już na zagospodarowanie no· 
wych z.Iem 15.000 potężnych 
traktorow o napędile dieslow· 
~kim, dziesiątki tysięcy płu. 
gów, siewników I innych ma· 
szyn rolniczych. Jest rzeczą 
całkowicie pewną, że w ciąi:u 
i! lat pornyśinie zagospodaru· 
jemy 13.000.000 ha ziem no· 
wych i nie uprąwi.anych. 

Mamy wszelkie możliwośOl 
potężnego rozwoju rolnictwa. 
trze~ tylko w sposób umiejęt­
ny możllwO!ki te wykorzystać 
Główną uwai;~ należy skoncen­
~rąwać na t1m<X:nieniu ki~row. 
nictwa lcolchozów, sowcho­
zów i o$rodków rna$zynowo 
traii:torowych, na urnocnie11iu 
kierownictwa ośrodków rejo­
nowych. 

o_środka maszynowo-traktoro· krok.I w ki~runku dalszego 
wego, . sowchozu, każdy kol- zwiększeni.i produkcji zboża, 
choźnlk, wszyscy spe<:jaliścl aby w całej pełni zaspokoić ro_ 
rolnictwa powinni skoncentro- snące zapotrzebe>wanie ludno­
wa~ swe wysiłki na walce z kem· ści, aby zapewnić gospcd;irce 
kretnymi niedociągnięciami, o hodowlanej zboże na pa$Zę i 
u&prawnienie pracy każdego uzupełniać rezerwy państwo­
kołchozu, sowchozu, kaidego we. Zadanie to możną rozwią. 
ośrodka maszynowo-traktom_ z.ąć i nie qJega wątpliwości, że 
wego. Gospooarka zbożowa zos.tanie ono ro'Związ.ane przez 
stanowi pqd.stawę całej pro- podniesienie urodzajności oraz 
dukcji rolnej. Dlatego też par. zago~podarowanie ziem no-
tia i rząd podejmują wszelkie wych i nie qprawlanych. · 

Likwiduję~y biurokratyczne 
metody kierownictwa . 

TOWARZYSZE! Aby po­
mvślnie kroczyć naprzód, na­
leży ulepszać I doskonalić 
pracę aparatu państwowego. 
Radziecki aparat państwo~vy 
m~ niewątpliwie poważne 
Mlągnięcia w rozwiązaniu 
zadań budownictwa gospo­
darczego I kulturalnego 
Sukcesy te nie moi:ą Jednak 
przeslonić noważnych nie<io­
ciągni<;ć. Wytworzyla się u 
nas niesłuszna praktyka, Ż'! 
punkt ciężkoścr w pracy Wl"· 

lu Instytucji koncen\rował 
się nie na ·pracy or~aniu1cyJ­
nej, lrcz na redagowaniu 
wie:kiej liczby różnych d.r­
reklyw. zarz:idzeń i rozk1-
zów, najrozmaitszych infor­
macji i sprawozdeń. na odby­
waniu licznych posiedzeń J 
narad, które odrywają ludzi 
od żywej pracy. 

Po uchw•le KC KPZR 
„o poważnych ' niedociągnię­
ciach w pracy aparatu par­
tyjnego l państwowego", czy­
ni się konkretne pąsun'ęcia 
w celu zllkwidowanta kan­
ce!a!'yjno - bturokratyc~nvch 
metod kierownictwa. red•J­
kuje się zbędną koresp<inden­
cJę I sprawozdawczo~ć. !l­
macnla się żywe kierownic­
two pracą w teren ie, J e<lno­
cześnle należy stwler<izlć. że 
n!ektór~y kierownicy nie 
wysnuli należytych Wl)los­
ków ze wskazań KC partil I 
dotąd nie zmienili stylu I 
metod gwej działalności. 

Wiadomo, że w ostlltnlm 
er.asie ppw;i:'ęto szereg u­
chwał w sprawie podziału 
n!ektórych ministerstw. Jak 
wykazało doświadczenie, 
wielkim ministerstwom łą­
czącym wiele działów go$po­
darlli narodowej I ogromną 
l!czl:)ę różnych przedEię-
biorstw trudno jest kiero-
wać operatywnie tvml dzia­
łami i przedsiębiorstwami. 
Dlatego też uznano za celowe 

dokonan!e podzlsłu takich 
ministerstw. Odnośne dekre­
ty Prezydium Rady Najwyż­
szej ZSRR przedstawia sii: 
Radzie Najwyższej od rozpa. 
trzcnia. 

Niektórzy ministrowie upa­
trują swe zadani!! w twor~e­
n 'u clężkieĄto aparatu ~ 
wielką liczbą etatów. Rów­
nież i tu nale7.y wnieść po­
prawki. Podział ministerstw 
n„Jeży przeprowadz~ć w tE>n 
sposób. by w nOwYCh mi­
n lster8twach stąn I iczebny 
aparatu nie był w żadriym 
raz'e więksiy od I iczl:lv pra­
cowników zatrur!n ion vch o­
becn ie w tych minister­
stwach. z których wyo{lręb­
n !a . się now~ ministerstwa. 

Przed wszystkimi min lster­
stwami, a w tym równli>ż 

przed ministerstwami nowo­
zorganlzowanyml, 1toi zad~­
nie, które polega na tym. by 
1ak najbardziej ulepszyć kon­
kretne kierowanie katdym 
przedslębiorstwem. by pod­
n leść na wszystkich szcze­
blach oclpowledzia~ność każ­
dego pracownika za wykop 
nywanie planów go&podllr­
czych. 

Zadanie polega na tym, aby 
wzmóc walkę przeciwko wypa­
czeniom biurokratycznym na 
posu:zególnych odcinkach apa­
rat1.1 państwowego, aby skupić 
najwii;kszą uwagę na żywej 
pracy organizacyjnej w przed. 
siębiorstwach, MTS, kolcho_ 
zach i sowchozach, aby roz· 
wljać krytykę i samokrytykę, 
walczyć wytrwale o usunięcie 
niedociągnięć. Pracownicy or­
ganizacji i;>artyjnycfl., rądzlec. 
kich, gospodarczych l zwtązko _ 
wych powinni poświęcać wię 
cej uwagi z.aspOk!ijaniu potrzeb 
ludności, zajmować s.ię ener­
gic:i:niej sprawami budownic­
twa mieszkaniowego, sprawa_ 
mi bytowymi, usprnwnieniem 
handlu i żywienia zbiorowego 
w każdej miejscowości. 

Wcielamy nieug i~ cie w życie 

pokojową politykę zagraniczną 
TOWARZYSZE! Pochlonlt:cl 

pokojową twórczą pracą, 
wcielamy nieugięcie w życie 
pokojową politykę zagranicz­
ną, nieustannie wzmacniamy 
i rozszerzamy na podstawie 
wzajemności stosunki gospo­
dar~ze Związkt.1 Radzieckiego 
ze wszystkimi państwami. któ· 
re dają wyraz swemu zainte· 
r!lsowaniu w tym kierunku. 
Cała historia rozwoju państwa 
radzieckiego jest dobitnym 
dowodem pokojowej poLtyki 
Związku Radzieckiegq, konse· 
kwentnej relJliuicji leninow· 
skjcłl zased w stosunkach 
Związku Radzieckiego z Inny· 
mi krajami. Zadanie nasze po· 
lega na tym, aby również na· 
dal prowadzić jasną i zrozu· 
miałą dla narodów polityi>ę 
pokojową, aby umacniać sto­
sunki gospodarcze z innym\ 
krajami, aby rozwijać wszech· 
stronnie handel z tymi kraja­
mi na podstawie wz.ajemnych 
korzyści. 

Już w pierwszych latach 
władzy radzieckiej Włodzi­

n1icrz Lenin mówił: „Jest siła 
więlt~~a pd 1111\lrniepia, woli I 
decyzji k tórtlfol<ohviek z wro· 
gJoh rządów 1ub którejkol­
wiek z wrogjch kląs, ~i' sili' 
- to ogólne światowe stosqn· 
kl fO$POdp.roae. które zmusza­
j'* Je do wstą11lenla na tę dro­
l't; obcowanjg. z oąrnl". 

Zycie potwierd;zilo słuszność 
tych słów· Wl<>Pzimierz.a Le· 
nina. Z roku na rok, mimo 
knpwań różnych wrogów, roz· 
szerza się handel zagr1miczny 
Związku FUidiiocklego. Prowa· 
dzimy pbecnie handel z 51 
państwami. W 195~ roku han­
del ZSĘR z firmami za.grani· 
cznymi zwiększył się o 11 
proc. w porównaniu z rokiem 
poprzednim, a w porównaniu 
z poziomem przedwojennym 
wzrósł prjlwie czterokrotnie. 
'ń' krajach burżuazyjnych 
wzrasta liczba ludzi. którzy 
uznają nieodzowną I>oniecz­
nośe rozwijania I pol(łębiania 
stosunków handlowych z na· 
szym krajem i z państwami 
demokracji ludowej. Przykła· 

dem tego są liczne de!eg<i0je 
handlowe, a zwłaszcza delega. 
cje przemysłowców i kupców 
z Anglii, Argentyny i innych 
krajów, które przybyły w o· 
~t.lllnic\1 miesiąca~h do ZSRR 
: zawarły szereg doniosłych 
umów handlowych. 

umocnienia stosunków gospo­
darczych między krajami oraz 
PQsunięcia rządu radzieckiego 
w kierunku osłabienia napię­
cia międzynarodowego spoty. 
kają się z gorącym poparciem 
i ap(obatą we wszystkich kra· 
jach świata. Jednakże to, co 
aprobują miliony ludzi. wy· 
wotuje zdenerwowanie i zło· 
śJ:we ataki ze strony niektó· 
rych działaczy zajmujących 
w!elce odpowiedzialni! stano· 
wiska w Stanach Zjednoczo­
nych i w innych krajach. 
M<im przede wszystkim na 
myśli sekretarz.a ~tanu USA, 
pana Dullesa. Podczas gdy 
Związek Radziecki dokłada 
wielkich starań, aby rozlado· 
wać niczym nieuzasadnioną 
atmosferę wzajemnej nieufno­
ści ~ pana Dullesa jak gdy· 
by opanowała jakaś furia. W 
swych licznych przemówie­
niach propaguje on politykę 
brutalnej siły, szerzy histerię 
wojenną, nienawiść I pogardę 
do narodów, występuje z po­
grńźkami wobec całych 
państw, a zwłaszcza wobec 
Związku Radzieckiego, Chiń· 
skiej Republiki Ludowej I 
krajów demokracji ludowej. 
Trzeźwo myślący ludzie 

we wszystkich kraj;ich, któ­
rzy dążą do osłabienia na. 
pięcia w stosunkach między­
narodOwYCh, potępiają ;-olity­
kę dyskrym'.nacii prowadzo­
ną przez kolą rządzące Sta­
nów Zjednoczonych wol;>ec 
wielkiej CłJ ińskiej Republiki 
Ludowej, liczącej Przeszło 
500 mlllpnów mieszkańców. 
Tego rodzaju krótkowzrocz­
na polltyka jest skazana na 
!lasko (d!ugotrw(lle nie mil­
knące oklaski). 

Od pierwszych dni !sinie­
nia państwa radzieckiego 
słyszeliśmy nler11z różne 
f!roźby wobec na~odu ra­
dzieckiego i wiemy, jaj{ mało 
wartl! są podobne metody. 
NIE!' lękainy się gróźb i nie 
mQżn11 naf zastraszyć. 

qqwcy H:l-tleI111, to spotka kh 
niechybnie taki sam los 
(huczne dlugo nie milknące 

oklaski). 
Lekcji historii n'.e wolno 

zapominać. A historia wyka­
zuje, · że pierwsza wojna 
światowa doprowad'lla do 
zwyc'.ęstwa rewolucji socja­
li stycznej w naszym kraju i 
utworzenia pierwszego na 
świecie państwa irobotników 
i chłopów. 

W wYniku drugiej wojny 
św'.atowej od systemu kapi­
tali5tycznego odoadło szereri 
krajów europejskich I az.1a­
tyckich, których narody 
wkroczyły raz na zawsze na 
drogę rozwoju soc.ialistycz­
nego i wprowadzitv w swych 
krajach ustrój ludowo-demo­
kratyczny. Byłoby głupotą 
sądzić, ?.e nąrodY, które !)a 
zawsze zerwali pętą n\ewqlj 
kapitalistyczni:j, zgodzą się 
ponownie -nałożyć ną sl~bil' 
te pęta Jedynie dlatep:o, że 
tak ~ię podoba p. Dulle~owl 
i jemu podobnym (oklask!). 

Jeż~li imper'aliści b~ą 
usiłowali rozpętać pową woj­
nę, to 1akończy się ona nie­
t1chronpie bankrt1ctw1>m ca­
łego systemu kapitalistycz­
nego lhuezne ok!ruki). 

Naród nasz n'e pragnie 
wojny, non'.eważ wl'!. że woj­
na nocląga za sobą rozlew 
kry.li o1br1,·rnle qfiary i 
ml~zc1P~l:1. '.Nie chcą wojny 
wsz.ystk1e narody na św!PCie, 
o czym świadczy dohltnle 
potężny ruch obrońców po­
koiu. 
Byłob1 r.naczn!e korzya'­

n i ej die sprawy po~oju, gdy• 
by Dulles I Inni Polltycy w 
krajach kapltal!stycznych by· 
Il bardziej tn.eiwl w •wYch 

oświadczeniach. Rozum'emY 
dos!mnale , że lt;dzie typu 
Dullesa nie darzą mito&c !ą 
oań5twa rąpzieckiego, iJ. tym 
bardziej partii komqn!stycz· 
nej. My również nie ząm!e~ 
rzamy mówić o jakichkpl­
wiek syinp,atia~h dla kapita­
lizmu, który bezlito$nie wy-
zyskuje klasę robOtn'.czą. 

ujarzmia narody, stwąrza 

nieznośne w<1runkl tycia dl~ 
wielomilionowych rzesi 11.1dzi 
prący. 

Nie wtrącamy ~lę qo 
snr.aw wewnętrznych innych 
państw. Ale naród na•z, po­
rtobnie j2k ~etki milionów 
ludzi na całej kuli ziemskiei, 
symµatvzowal I sympatyzuje 
:i: narodami. którl! toczą wal­
)!:ę wyzwo!sńczą przeciwko 
koJpni>atorom, Pl''e(liwko na­
jeźd7.com irnDflrlelistycznym 
I życzy uc~.śn !onym naro­
dom całkowitego sukcesu w 
Ich walce wyzwoleńczej (dlu­
go ni~ mH1<:11o~e nkląskl). 

Jednocześnie zawsrn uwa· 
żaliśmy i uważ'lmv. że poko­
jowi! wspól'~tnieniP · socjaliz­
mu i kąpitalizmu fost · moż'i­
we, a nor>ieważ obg te syste­
mv islnieią - trzeba umoc­
nić tni~'Y n!mi sto~unki 
gosnndarcze, a nie rozoalać 
w7njcmriej wrogości i nicn;i­
wi~ci. Naroqv Some określają 
swój stM1.1nek do prnui~oych 
w ich krajach porzadków. 

Kraj Rad l;>edzle rownież w 
J)rz .vszloścl · niezmiennie· pro­
wadzi! pokojową politykę za­
graniczną, bęctzie walczył o o­
słabienie nepięcla międzynaro­
dowego, o ro~zerzenie stosun­
ków gospodarczych mled:w 
J!;rajaml, o utrwalenie pokoju 
na caJym świec'e (dlugo nie 
młtk?llfce ok!asld). 

Czego obawiają się 
pllnowie i mperillliści 

Dlaczego zwolennicy polity­
ki agresywnej pobrzękują sz.a­
belką, dlaczego glu~zą osta­
wioną politykę siły'/ Przecież 
jeżeli mamy mówić pow-~Qie, 
to sami autorzy lej polityki 
rnzumieJą Jej bezsensowność 
w stosunku do takiel\ wiel­
kich krajów, Jak Związek 
Radziecki i Chiń~ka Republika 
Ludowa. Wszyscy obecnie wi­
dzą, Jak rosną i 1<neppą silY 
potężnego obozu socjałlzmu I 
demokracji, jednoczącego w 
swych szeregach przeszło jed­
ną trzecią I udzkości. 

Wiadomo, że w najwyższym 
gniewie człowiek popełnia 
głupstwa. Czyż jednak wypa­
da mężowi stanu proklamować 
polltykę. zagraniczną państwa, 
gdy pijany jest wściekłością i 
nienawiścią do innych naro­
dów? Slepa nienawiść jest 
złym doradcą. 

Ameryka11ska prasa burżua­
zyjna i radio podjudzane przez 
takich polityków, jak p. Dul-

' !es, głoszą najbardzięj niedo­
rzeczne I głupie wymysły na 
temat posunięć rządu radziec­
kiego, -zmierzających do osła­
bienia napięcia międzynarodo­
wego. Propozycje rządu ZSRR 
w sprawie polepszenia stosun­
ków gospodarczych z krajami 
kapitalistycznymi przedstawia 
1 rasa burżuazyjna jako „eko­
nomiczną bombę Związku Ra­
dzieLkiego" - &wego rodzaju 
- jako „spisek komunistów" 
w celu opanowania calego 
Ś\11iata. 

Dlaczego imperialiści robią 
tyle hałasu na temat rzeko· 
mej groźby ze strony Zwii;z· 
ku Radzieckiego, aczkolwiek 
doskonale rozumieją, że Zwią­
zek Radziecki prowadzi poli· 
tyltę pokojową i nie zamierza 
na nikogo napadać? Czynią to 
w celach propagandowych. 
Gadaniem o rzekomym nie· 
l)czpleazeństwie ze strąny 
ZSRR pragną oni zastraszyć . 
mieszczuchów, by la-lwiej mo­
gli wyciskać podatki, by za· 
pewnić monopolom imperiali· 
stycznym wy~ol<ie zyski . 
Wzniecając histerię, imperl.a· 
liści qsilują qi;prf!wledliwiG 
szaleńczy wyścig zbrojeń, 
przy pomocy którego, jak są· 
dzą, osłabią ciosy nadciągają· 
cego kryzysu ekonomicznego. 
Imperialiści amerykańscy pra­
gną także zastraSQ;yć narody 
Europy zachodniej, miusić 
rzątiy tych krajów do wydat· 
kowania coraz większych środ· 
ków na zbrojenia. A ponie· 
waz w krajaeh Europy zacho­
dniej gospodarka I tale Już Jest 
u grąnic wytrzyl'l'),!lłości, k.api· 
ta liści amerykańscy pod pozo· 
rem pomocy sprzlldają tym 
krajom broń, zgarni;ljąc Q!­
brzymie zyski i ujarzmiając 
te kraje. 

Tribune" z 11 kwietnia. który 
z.awiera bardzo znamienne 
wyznanie: „Podczas gdy my 
nadal usypiamy się oklepany· 
mi legendami o „zacofanych 
Rosjanach" - pisze dziennik 
- olbrzymie mocarstwo !'18· 
dzieckie umacnia swą potęgę 
gospodarczą znacznie szybciej 
ni.i czyni to Europa zachod· 
nia... Punkt ciężkości rost.ał 
przeniesiony na artykuły kon· 
sumpcyjne. J eśll chcecie, to 
wierzcie, lecz jest to prawdo• 
podobnie najbardl"iej niebez· 
pieczne wydarzenie w drugiej 
połowie XX .wieku (śmiech 
na sali). Smutnym i nieodpar­
tym faktem (dOdl\jmy: smut· 
nym dla imperialistów) jest 
to, że po wojnie daje się z.a-0b· 
serwować w Związku Radziec· 
kim olbrzymi postęp przemy­
słowy i techniczny: gigantyez· 
oy w skali rosyjskiej i olbrzy· 
mi nawet w naszej sk.ąli". 

Oto c2ego obawiJają . się pa­
nowie imperialiści. Masy pra­
cujące we wszystkich krajach 
przekonują się naocznie, że w 
Związku Radzieckim i kra­
jach demokracji ludowej, w 
których władz.a spoczywa w 
rękach ludµ, realizowane są 
pomyślnie plany pudownictwa 
pokojowego, wszystko :zmierza 
ku temu, aby zapewnić n.aro· 
dowi dalszy wzrost dobrobytu. 
Będziemy n;idpl wytrW!ale 

pracować naq umocnieriiem 
t:>ańirtwa radzieclciego, podno· 
sić pozigm życia naszego na· · 
rodu, dążyć do rozwoju wszy· 
stkich działów go~podarki na· 
rodowej. Bęcb;iemy nieuJ;tan· 
nie um;icniać obronność Związ· 
ku .Soejalistycµiych RJ!puplik 
Radzieckich, aby, jeśli agreso­
rzy impeeia!i6tyczni opanpwa­
ni szaleństwem o~mielą się 
zakłócić pokojową pracę lu· 
dzi radzieekwh i do1<onaó na· 
paści na naszą ojczyznę - u­
dzielić Im druzgocącej odpra· 
wy. powtórzyć lekcję, jakiej 
naród r11<lziecki I jego boha· 
terskie siły zbrojne udzieliły 
najeźdźcom hitlerowskim pod­
czas drugiej wojny ~wiatowei 
(gorące, długo nie milknące 
oklaski). 

Niiród radziecki pewnie kro­
czy prostą i wytkniętą drogą 
do komunizmu. I wrogowie 
be~ względ1.1 na to, Jakby się 
wściel~ali, nie potrąfią pow· 
strzympć naszego zwycięskie· 
go mąrsni, podobnie jak nie 
potratią powstrzymać wseho· 
du słońca (Q,!ugp 1lfe mtiknqce 
oklaski). 
Żyjemy w czasach, gdy 

sprawa budown!ctwa komu­
nistycznego stała się sprawą 
setek milionów ludzi, a jej 
zwycięstwo nie ulega żadnej 
wąt.pliw<>Ści (dlugo nie mit­
knące oklaski). Drogę do ko­
mun izmu o~wietla wiecznie 
źywa, życiodajna nauka 
Marksa-Engelsa-Lenina -

.Stalina (długo nie millmrice 
oklaski). Naród radeleaki 
prowadzi do komunizmu 
stworzoną I wYkuta przez 
nMzego nieśmiertelnego oj­
ca i nauczyc!ela - Włodzi­
mierza Iljicza Lenina - za-
hartowana w walkach o 
szczęście mas pracujących 

W roku bieżącym powiatowe wystawy rolnicze będą zor• 
g!lnizowane w 6 powiatach, tj. w Kutnie, i,owiczu, Pjotr· 
!rowie, Rawie Mazowieckiej, Sieradzu l Wieluniu. Otwar· 
~ie Jch nastąpi l sierpnia. 

Czyż nie Jest ti> jellzcze jed· 
nym dobitnym świ<ldeclweni 
wspaniałej jedności moralno , 
politycznej narodu radzieckie· 
go. jęgo ;ikływności polityi:z· 
nJ!j i zdecydowanej woli. by 
uczynić wszystko dla zbudo· 
\vania komt1nizmµ? F,akt ten 
świadczy również o tym, te 

_ jnteresy na~zej partii, rządll 

C,:eg9 br;ili: wielu na6zym 
kadrol)1 j{lerqwniczym·1 Moim 
zdaniem, brak Im konkretnośc1 
w pracy i umiejętności dowtrze 
gania . w pe>rEj niedociąll~ 
nięć, umiejętności ich u­
suwania. Sporo jest ti>warzyszv, 
którzy zajrnują się wyłilcz.nle 
wyliczaniem niedociągnię\'! u. 
jawnionych przez Komitet 
Centralny partii, zaś w swoi!Jl 
kołchozie czy rejonie, w obwo. 
dzie czy republice nie dostrze 
gają konkretnych niedociąg­
nięć, nie walczą o icl) usunię­
cie, słabo rozwijają pracę orga. 
nlzacyjn11. Każdy pracownik Propo;!:ycje rozs~erzenl.a. 

Pamiętamy, jak Hitler I 
Jego poplecznicy przed za­
< tll'kowan:em naszego kraju 
krzyczeli o słabości Związku 

Rndz!eckfego i chcąc wzbo­
gacić się kosztem ZSRR 
wciągali do awantury wojen­
nej Innych drapieżców im­
peria!1styczn)•ch. Wiadomo, 
czym się to skończyło. Nie 
ulega wątpliwości, że jeśli 
znajdą sfę zwariowani naśla-

Imperialiści boją się poko· 
jowej rywalizacji z państwem 
radzieckim, poniewa.ż system 
kapitalistyczny rywallza~jl ta· 
klej wyraźnie nie wytrzymu· 
je. Burżuazyjna prasa amery­
kańska coraz częściej da;e 
wyraz obawom, że szybkie 
tempo rozwoju Związku Ra· 
tiziecklego i wzrost dobrobytu 
materialnego ludności działa 
przyciągająco na masy · pracu. 
jąrc w krajach kapita!istycz· 
nyi:h. Charakterystyczny pod 
tym względem jest artyl\:Qł w 
dzienniku „New York Herald 

Komun i styczna Partia Związ­
ku Radzieckiego (gorące, dtu­
go nie milknące oklaski, 
przechodzące w qwac;ę. 
W sz11sc11 w3tajq) . 
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OB. JAREWSKI, . 1 
u!. Bednarska 26. 

Z Listu. Waszego w11n!ka, te 
wskutek szazegóLnle ważn11ch 
potrzeb zakładu. pracy nie mo. 
pll.łc!e w11korzystać przyslu.QU.• 
;ącego Wam w roku 1953 ur• 
topu. wypoczynkowego. 

wa, a w 1:r.czeg6lnoścl w prze. 
pisach <> socjalistycznej dyscy­
plinie pracy. Udz.ielanie jakich· 
kolwiek urlopów okoliczno­
iciowyrJi (nawet bezpłatnych) 
w przypadkach nie unormo­
wanych obowiązującymi prze­
pisami, należy traktować jako 
naru!!IZel'lie dyscypliny pracy. 

Rekrutacja ~andydatów MPO. popraw 

Pytacie, czy za nie w11korz11· 
•tany urlop należy si§ Wam 
ekwiwalent pieniężny, czy te.i 
macie prawo wykorzystać za· 
legły urlop w roku. bieżącym. O urlopach ·pracowniczych 

Kierownik zakładu pracy 
powinien udzielić prac<>wniko­
wi zw<>lnienia w następują­
cych przypadkach: a.) śtu.bu 
pracownika - 2 dni, bJ u.ro· 
dzen!a się d:decka pracowni­
ka - 2 dni, ci zgonu i pogrze­
bu. matżonka, dziecka lub ro· 
dziców - 2 dni, d) zgonu 
pogrzebu 1"0<!zeństwa 

na Wydział Budownictwa 
Wieczorowej Szkoły l~żynierskiej 

Przepisy o urlopach są tak 
pomyślane, aby każdy pracow. 
n ik musiał urlop wykorzystać 
i sp~dz.ił go na wypoczynku. I 
tak pracownik t r aci prawo do 
otrzy mania w y nagrodzenia z.a 
urlop, o ile w czasie jego 
trwania pracował zarobkowo 
w innym przedsiębiorstwie. 

• I w lodzi · 

Sąd Najwyższy w orzeczeni1.1 
z 24.IV.1951 r . w sprawie C. 
584/50 wypowiedział się, że 
pracownik , który n ie skorzy­
stał z urlopu tli.a dobra pracy, 
powinien otrzymać urlop w 

lić Wam urlopu za rok ubiegły 
w pierwszym kwartale bieżące_ 
go roku. Skoro jednak tego nie 
uczynlł, macie pełne prawo do 
wyk<>rzystania zaległego urlo· 
pu do końca roku. Natomiast 
wyplata wynagrodzenia (ekwL 
walentu) za nie wykorzystany 
urlop w czasie trwania stosun· 
ku pracy jest pozbawiona pod. 
staw prawnych. 

• • 
OB. CHA RU BA% Kutna pyta 

16-dniowego urlopu nabyliście 
w dniu 1 stycznia 1954 r. a nie 
31. XII. 1953 r. Wynika to :r. 
brzmienia §§ 3 i l rozp. 
z 28.II.1953 r. Pracownik umy­
słowy nabywa praw<> do urlo· 
pu „po upływie pierwszego ro­
ku oo dnia rozpoczęci.a pracy". 
Skoro zatem po upływie 6 mie­
sięcy pracy wykorzystaliście 
urlop dwutygorlniowy - to po 
upływie roku pracy (a więc 
1. I. 54 r.) nabyliście prawo do 
16-dni<>wego urlopu uzupeł­
niającego. 

• • • 

dzień, e) §Lubu. dziecka -
dzień. 
Są jednak sytuacje życiowe, 

które wymagają zwolnienia 
pracownika dla załatwienia 
ważnych spraw osobistych, 
których niezałatwienie mogło· 
by spowodować dla pracowni. 
ka uszczerbek dla zdrowia (np. 
pobieranie l.astrzyków) lub in­
ną poważną stratę (również 
moralną). 

Rektorat Wieczorowej Szko­
ły Inżynierskiej w Łodzi za­
wiadamia, że rozpoczęto re­
krutację kandydatów na I rok 
6tudiów 1 na Studium Przygo­
towawcze Wydziału Budow­
nictwa I SekcJi Ge<>dezjl Sto­
sowanej. 

Rektorat WSI zwraca slę do 
wszystkich dyrekcji uspołecz­
nionych zakładów pracy na 
terem~ Ło<lz1, aby zgodnie z 
illS·trukcją r·ektoratu WSL Z 

dn. 25 IL br., przesłaną do 
wszystkich zakładów pracy, 
przystąpiono do typowania 
kandydatów do WSI. 

Przy typowaniu kandyda­
tów na Wydział Budownictwa 
i Sekcję Geodezji Stosowanej 
obowiązują te same warunki 
przyjęcia, któ1 e dotyczą kan­
dydatów na Wydział Elek­
tryC'lny, Mechaniczny I Włó- 1--------------1 
klennlczy WSI. Warunki te 
zostały podane w inBtrukcii 
rektoratu z dnia 25 lutego br. 

Przyjmowai1ie podań (wraz 
z wymagauymi zał,ącznikami) 
odbywać 6ię będz\e w nieprze~ 
kraczalnym terminie do dnia 
15 czetwca br. 

Popis studentów 
PWSM 

Dziś, 28 bm., ll godz. 19, w 
auli Państwowej Wyższej 
Szkoły Muzycznej w Łodzi, Al. 

Już od kilku tygodni stert11 
śmieci leżą na podwórzu. 
ZPZ im. Niedzielskiego 
pr211 ul. Strze!cz11ka 8 i to 
pod oknami domu miesz­
kalnego. Administracja fa­
bryki ciqgLe alarmuje MPO, 
by usunęło tę „dekorację" 
niezbyt pasującct do trwa. 
jącego obecnie Miesiąca 

Cz11stości. 

· . późniejszym okresie, nie z.aś 
wynagrodzenie w zamian WY· 
poczynku. Sprawę tę ure­
gulował § l rozpor:7..ądze­
nla. z 28. II. 1953 r., ustala· 
jąc , że g dy by pracownik me 
mógł wykorzystać urlopu wy. 
poczynkowego w bieżącym ro· 
ku kalendarzowym wskutek 
sz.czególnie ważnych potrzeb 
zakładu pracy, winien go 
otrzymać w miarę możności 
w pierwszym kwartale na­
stępnego roku, a w każdym 
razie przed końcem tego ro­
ku. 

o wymiar urlopu wypoczvnko­
wego dla pracownika umyslo­
wego, który rozpocząl pracę w 
dniu 1 stycznia 1953 r . i wyko. 
rzystal w roku. 1953 urlop dwu· 
tygodniowy, 

OB. KOROPKO zapytuje, ID 
jakich wypadkacr. pracownik 
ma prawo u.zyskać urlop okoli· 
cznofriow11 w związku ze zna. 
lezieniem się w sytuacji wy­
magającej zwolnienia z pracy 
dla zalatwienia ważnego inte­
resu osobistego. 

W t~1ch sytuacjach kierownik 
zakładu pracy może zwolnić 
pracownika na część dnia pra· 
cy dla załatwienia pilnych 
spraw osobistych. Na pytanie 
obywatelki, czy w wypadku 
śmierci rodzeństwa współmat. 
żonka przysługuje pracowniko­
wi 1 dz.ień zwolnienia odpowie· 
dzieć należy przecząco. Kierow· 
nik zakładu pracy powinien 
j~dnak udzielić . w takim wy­
padku zwolnienia z części dni<i 
pracy np. dla wllięcia udzi.ału 
w pogrzebie lub zalatwienia o­
kreślonych formalności. 

Informacji w sprawach re­
krutacji do WŚI w Łodzi u­
dziela codzienni e sekretariat 

-------...,,..--...,.,,,,.....,rektoratu w godz. 14-16 
1 Maja 6, odbędzie s ię popis:.....-------------· 
studentów klasy kameralnej, Komunikaty 

Ł6d:ikłego OSrodka 
Szkolenia Party1nego 

Zgodnie z tym przepisem za. 
kład pracy powinien był udzie· 

Z l!stu Wauego wynika, te 
pracę rozpoczęliście w dniu 1 
stycznia 1953 roku i po pó!rocz. 
ne; nieprzerwane; prac11 w11· 
korzystatiście (od dnia l lipca 
1953 roku.) przysługujący Wam 
urlop dwu.t11godniowy. 

Prawo do uzupełniającego 

Zwalnianie z pracy jest u­
normowane szczegółowo w o· 
bowiązujących przepisach pra-

Walne zebranie 
członków NOT-u 

Dz!~. dnia 28 bm„ o godz. 
17.30 w oferw..,.ym terminie 1 o 
l!odz. 18 w d ruglm terminie, o<." 
bę<fa le &le w lokalu NOT. cl. 
P io trkowska 102, walne okreso­
we zgromadzenie delegatów od· 
działu NOT w «>dz!. 

Anglicy pragną powtórzyć za.~dni sta~t! 
k k · · Dz1s upływa termin 

su ces z 19 S 2 ro u nadsyłania zgłoszeń 
ro~~~,1~'~:~~y-z uJ~~~~zsoc::~ch nile P~rotowany do tru- do Ili Biegu Sztafetowego 

,. 
SWOJ 

r>obrze pamiętamy wuy­
scy aUltc.,., jaki Odnleśl,l 
kolarze angielscy przed 
dwoma laty na V Wyścigu 
Pokoju. startuJąc wówczas 
po raz pierwszy w tej gt· 

ślę Jednak, te ! my nie po- miejsc. Niewiele ustępuje- dów wyśclfU - mówi kle· d d k 
Jedziemy bez auma na Im mtody 20-letn! elektryk rownlk drutyny CSR, O Q nagro ę re a cji 

gantyczneJ Imprezie. An­
gllcy, którzy przysłali 

wówczas bardzo wyrówna• 
ną drul:ynę, zaJęll pierw­
sze miejsce w konkurencji 
zespołowej, Najlepszy Ich 

zwycięstwo. z Country - Gill. Veselym I Róziczce nie po-

,!,';: p;•~::;~~;~e:,~~= ko~0~,!1:;.:;1~;en:r"~!: ~::~!~. :'':es:~~b~ea~:~ „GŁOSU ROBOTłllCZEGOU 
sklej? ster, mechanik Humphry o- to Kubr - wielka nadzieja 

Jednym z najsilniejszych raz masatyata Feamley. Ten naszego kolarstwa oraz 
punktów drutyny Anglii ostatni byt w Polsce przed młody Pllch, Nachelgol 
powinien być 32-Jetnl Clar, dwoma lafy. Krlvka. 

zawodnik, Steel, był zwy­
clęzc11 Indywidualnym, a 
pozostałych czterech Angll­
ków uplasowało si~ w 
pierwszej dwudziestce. 

- W roku bletącym 

mów! kierownik drutyny 
angielskiej, a równocześ· 

nie wiceprezes British 
League o! Cycllng - Thom 
- zespól nasz Jest bOdaJte 

dwukrotny 'nlstrz Anglii l 
1pecj•ll.lta od wyścigów 

górskich. Drugim „gór•· 
Iem„ Jest 24-letnl Govrey, z 
zawodu robotnik Jednego z 
zakl1dów meralowych Lon· 
dynu. " 

Anglicy równlet powolnie 
ltczą na małego 2ł·lelniego 

k rełtarz1 z Blrmlngham, 
Perku, który w styczniu 
bletącego roku w Egipcie 

• * • 
W druiynle Czechostowa­

cJI po raz szósty w Wyści­
gu Pokoju zobaczymy Ve-
sely'ego. 

Po roctnej przerwie po­
wr.ócił on do druty.ny re- · 
prezentacyjnej Czechosto­
wacjl, bogatszy w dośwlad-
czenia. 

- zespól nasz l""t do1ko-

Jeszcze sllnte)1zy nit przed r----------r------­

* •• 
Do wtorku wleczor~m 

przybyło Jut do Warszawy 
12 d rutyn blor,cych udział 
w Wyścigu Pokoju. A mia­
nowicie: CSFt, zsą.R, Polo­
nii Francuskie), Albanii, 
Flnlandll, lndll, Norweall, 
Anglii, Wioch, Bulaarll, 
Belgii I Danii. 

Pozosrate zespoły przyja­
dą dzlł l we czwartek. 

dwoma laty. Asem atuto­
wym naszej drutyny, a ró· 
wnocześnte Jel beniamin­
kiem Jest 20·letnl Gerrard. 
W styczniu br. na wyiclgu 
dookoła Egiptu byt on 
trzecim. ust:pując jedynie 

Cała Łódź żyje Wyścigiem Pokoju 
dwóm Belgom. 

- To są Istni szatani szo• 
1y - mówi kiwając g!ow'I 
mister Thom. 
- Bardzo powainle liczymy 
się, nauczeni dośwladcze· 

nlaml, z debturem kolarzy 
radzieckich, którzy nlewąt­
pllwle •'I doskonale przy-

Robotnicza tMt rok­
rocznie !ety na szlaku na)· 
wlększeJ Imprezy kolar­
skiej Europy - Jaką je5t 
bez.przecznle wyścig 

„Trybuny Ludu", „Neues 
Deutschland" I „Rudeho 
Prava". Od 1948 roku na 
dzień przybycia· kolarzy 
przybiera ona odświętny 
wygląd I rol się od tłu­

mów wyległych na powita· 
nie uczestników Wyśc igu. 

dą meldunki z przebiegu 
wal kl ua autoslradzle war· 
sza ws klej. 

WZLOT 2 TYSliCY 
GOŁiBI 

Do tradycji wyścigu na· 
leżą gołębie. Gdy zaszu· 
mlą Ich skrzydła, będz1e 
to niezawodny znak, że 
klOryś z zaworlnlków ml· 
nąl Jut bla!ą !Inię mety. I 
w tym roku 2 tysiące i.ro· · 
lę':.l oznajmi tę chwile. Po 

Akademia 
pierwszomajowa 

sportowców 
TRA5A · \ 

PRZEJAZDU KOLA~ 
NA STADION 

11WŁOK.NIAR2.A 
We wtorek, 27 bm., apor. 

towcy stol'.cy wzięli udział 

w uroczyste) akademii 
plerNszomajowe), która 
odbyła się w wielkie) hall 
sportowej ZS Gwardia. -

W pruydlum akademii 
miejsca z;ajęll: przewodni­
czący GKKF - poseł W. 
Reczek, przedstawiciele 
partii, władz sportowych, 
czołowi spe>rtowcy I zasłu­
żeni działacze kultury flzy· 
czneJ. 

Trybuny 
wypełniły 

sportowców, 
sportowych 
nych qoścl. 

wielkie) hall 
liczne rzesze 

działaczy 

zaproszo--

Po odeqranlu hymnu 
palistwoweqo zabrał qłos 

wiceprzewodniczący GKKF 
- Kędziorek. Podkreśli! 
on, że w dniu wielkieqo 

W roku bletącym VII Wy. 
ścig Pokoju ze względu na 
rekordową Ilość startują­
cych w nim drużyn, a 
zwłaszcza ze względu na 
uct,.,l.a ł drużyny radzlec· 
klaj, wzbudz.a wyjątkowe 
zainteresowanie. 

JAK t0D% POWITA 

KOLARZY? 

święta mas pracujących 

cateqo świata sportowcy 
polscy staJ11 w zwartych 
szereqach pod hasłami, 
q/<>..<zącyml braterstwo, Stadion WłOknlarza. .na 

przyjatń I pokój między ~tóe?a~u.w~:n;~:~~ z.:=~~ 
narodami. Sp<>rtowcy poi· na przybierać odśw i ętny 
scy cz.czą dzień I Maja wygląd, aby n11 dzień 3 
wzmoionym wysllkiem w maja ukazać się w jak naj­
pracy na odcinku kultury strojniejszej szacie. Przy­
fizycznej. która ma na ce- bycie pierwszych zawodni· 
lu zapewnienie masom pra· ków ca stadion spodzle­
cującym w Jeszcze wlfk· wane Jest okola godziny 17. 
azym zakresie zdrowe], Publiczność będzie Jednak 

mogta zająć na nim miej· 
przyjemnej rozrywki I od· sca dużo wcześniej. gdyż 
pocJ!irnku po pracy, pod- przed przybyciem pierw· 
niesienia tężyzny fizyczne) szych zawodników roze• 
narodu. gr·auy tu będzie mecz pl!· 

Goi'ąco podchwyclll z•· karski pom •ędzy d f'Utyną 
brani okrzyk na czdł NRD Rota tlon (Bebelsberg) 
wlelkieqo święta mu pra- a Jedenastką Włókniarza. 
cu)ących - 1 Maja, któ- Mecz zakończony zosta· 
rym mówca zakończy! n le o godzin le 16. gdyż 
swoje slowa. ; od 16 do 17 nadawane bę· 

przybyciu na metę pierw· 
szej gr·upy zawodników, 
nasta,pl ur'Oczysta dekora· 
cja zwycięzcy wieńcem 
laurowym. po czym trium . 
rator li etapu przejedzie 
wokńl stadionu rundę ho· 
norową. 

MŁODZIE,! ZMP Ili TPD 
ZAOPIEKUJE Sli 

ZAWODNIKAMI 
Przybyłymi na met~ U· 

wodnikami zaopiekuje •lę 
mlodzleż ZMP z III TPD. 
Funkcja jej polegać be· 
d z le rta 11atychmlastowym 
okryciu zawodnika kocem, 
na zaopiekowaniu się Jego 
rowerem I odtransporto­
waulu do hotelu. Rozdanie 
nagród odbędzie s ię przy 
ko lacji w hotelu „OrbL.", 

UPOMINEK LODZI 
Każde z miast etapo· 

wych przygotowuje dlo 
kolarzy jal<le~ upominki. 
t.ócłż w tym roku w„ęczy 
Im qrebrne maklet l<f z wl. 
dokiem swych dym lący c h 
l<aml nów, 

Z AUTOSTRADY 
NA STADION WLOKNIARZA 

Jui w chwili obecnej O· 
trzymujemy masę zapytan. 
k lńryml ulicami prze]eż· 
dżać b~<lą zuwod11lcy na 

mete. Trasa Ich P""ej11z<111 
przez mtaslo wyglądać bę­
dzie nasr..,pująco: autostra­
da warszaw'łka - Naruto· 
wlcza - Piotrkowską -
Mickiewicza - Łąkowa -
Kopernika - ll!id•on WIO· 
knlarza. 

POWITALNE BRAMY 
Na terenie województwa 

!6dzklago VII Wyścig Pa· 
koju witać będzie ezie•' 
dz leścl kilka bram trium· 
ralnych. które przygoto· 

wuJą gminne t powiatowe 
komitety wyścigu. w dra· 
dze z Warszawy do t.o· 
dzi ujrzymy je w Kompl ­
n le. Jamnie, Łowiczu. Do· 
maniewtcach, Głownie, Br-a· 
toszewlcach, Slrykowle I 
na granicy Łodzi. 

Kadra gra ... 
Wczoraj pllkarze pabia­

nickiego Wlóknlarza udali 
się do Spały, gdzie roze · 
grają sparrlugowy mecz i 

przebywającą tam na obo· 
zie wyszkolerilowym kadrzt 
Polski. 

Kadrowicze u bieglej 
niedzieli rozegrali w Spale 
dwa :sparTln1owe spotka· 
11la z Juniorami łódzkiej 

U11ll I z A·klasową cłl'llty· 

ną kołA przy Zakh:tdach łrn. 

M•r"Chlewskleiio. 
Kierownictwo obozu ka· 

dry nauczo11e pl'Zykrym 
dośwladcze11Jem w lodzi 
postanowtro wszy'!lti<le me­
cze towarzyskie l'OZgr·ywać 
lyllm w Spala. 

Jak z rogu oblltoścl po­
sypały się wczoraj zglo· 

szenia do dorocznego bie­
gu sztafetowego o nagrodę 
przechodnią redakcji „Gin· 
su Robotniczego". co 
świadczy o olbrzymiej po· 
pularnoścl naszej Imprezy. 
Licznie obsadzi nasz bieg 
w tym roku województwo. 
a specjalnie cieszy nu za· 
powledt licznego startu 
sztafet Ludow yCh Zespolńw 
Sportowych, z których taki 
11p. LZS·Zduny mote oka· 
zać 11tę barcłzo grotnym 
przeciwnikiem nawet dla 
najs•luJejszych eztaret. Do 
tych uajsllu lejszych zet1po· 
tów zaliczać sit będą azta• 
rery kół terenowych -
Włńknlarza, Ogniwa. Spój· 
ni t ewentualnie Unit, 1 z 
terenu wojewńrłzlwa 

Wlńknlarza z Tomaszowa I 

SKtAD SZTAFETY 
WLOKNIARZA 

Do sztarety koła tereno· 
we.io Włókniarza prze\\'1· 

widzianych Jest wfele C"lłn· 

nych nagrńd. Nagrodę gtó­
wną stanowi statua i. brą· 

zu o wysokości 50 cm. 
przedstawlaJl\Ca biegacza 
Nagroda ta byla Jut dwu· 
krotnie zdobyta przez ko­
lo terenowa Włókniarza. w 
razie zwycięstwa I .w tym 
roku kolo to zdobędzie na· 
gr'Odt na wlasno.9!. Ponad· 
to wszystkie startujące ze. 
opoły otrzymają dyplomy 
pamiątkowe wedlug kolej· 
nnścl •aJęlych miejsc, a 
ka.&da • zawodntczek l kat· 
dy 1 zawodników otrzyma 
dyplomy uczastulc1wa w 
naszej Imprezie. 

TERMIN ZGt.OSZElł 

UPŁYWA OZIS 

w dniu dzisiejszym upły. 
wa termin zqłos.zeń do b '•· 
qu.1 Koła, które ni• dopeł· 

n•ly jeszcze tej formalno­
scl, winny jak najszybciej 
to uczynił, aby w dniu 2 
maja stanął na starcie naj• 
bardrle) masowe] lmprery 
Jekkoatletycznel w Polsce. 

cti lanl eą następujący za. ,.----------­
wodnicy l zawodniczki: Bla­
lobrzeska. Wojtasik, Bu· 
blal<. Sierakowska, Pesków· 
na, Tulec!,I, Wofolakówna, 
Siczepanlak, Jaśktawlca ) 
Chrzanowski. 

KOGO UJRZYMY W SZTA· 
FEC.IE OGNIWA? 

w sztarecle Ogniwa uJ· 
rzymy mtędzy Innymi za· 
,slużonego mistrza sportu 
Jadwtn G!aiewske,, Slom· 
cnwską, Dalkowską. Matu· 
siak, Sawłck11. Postównę. a 
z mężczyzn Pawłowskiego, 
Puchowskiego. Wroclaw· 
sktego, Skoczkowsl<lego, 
Lityńskiego, Pastusiaka, 
Oylll<owsklego, llzdaka .1 
Tyrę. 

W ponledzla!ek podallł· 

my ważniejsza punkty re· 
gulamlnu nanego biegu, 
dzl.~ przypominamy Jesz· 
cze. te każda sztare1a mu­
si posiadać wtasną pa!ect.· 
ke o gładkiej powterzchnl 
o wymłarach długości 30 
cm I 12 cm obwodu. 

02.IS ODPRAWA S!i'.DZIOW 

Dziś o godzinie 19· w Io· 
kalu ŁKKF odbędzie się 

odprawa wszystkich aę· 

dz '.~ "' lekl<oatleJycznych. a 
29 bm. orlprawa wszyst­
kich kierowników drutyn 
w tymte lokalu o godzinie 
18.30. 

NAGRODY 
Tak Jak co roku. dla 

nryclęsklch zespołów prze· 

Ze świata 
Dopiero ter-ar ZwJązek 

Tenisowy Szwecji oqlos 'I 
klasy! kacj~ swych qraczy 
za ubłeqły l"Ok: 1. David· 
sson, 2 Johansson. 3. Ber· 
qel•n. 4. El•asson. 5 Stoc· 
kenberc;i, li. Aulsson, 7 
For-nstedt. 

Kobiety: I. Sanden. 2. 
B]oerlc. 3 Laqerborq, 4 
G ustavsson. 5 Klofsten. 

Chromik 
i Płonka 
startują w Lodzi 
Sekcja lekkoatletyczna 

kola terenowego Wtól<nl•• 
na co roku organizuje 
bieg na przelaj, który gro­

madzi na •tarcie w lel u czo· 
luwych blegac'ly. Bieg tM 
mia! być rozegrany w tym 

roku 2 maja, ze względu 

Jednak. te w tym lerml· 

nlP odb~dzle sle bieg o na· 
irodę redakcji „Gto~m Ro· 
botnlczego". bieg Włóknla· 

rza odbędzie się prawdo· 

podoinle 23 maj• z udzla· 
Iem Chromika, Pionki I la· 
nych popularnych długo· 
dystansowców Polski. 

Lekkoatleci 
francuscy 

nie przyjadą do Polski 
Jak donost prasa tran. 

cuska, francuski związek 

LA. nie przyj4I zapro­
szl!nla do PC>łski dla kliku 
lekkoatletów francuskich 
na zawody. zapowiedziane 
w Wa.rszawie na dzlen 19 
czerwca. Związek trancu· 
ski tłumaczy odmowę rym 
faktem, że rekkoatlecl pa­
ryscy startulą w dniu 13 
czerwca w meczu Buda· 
peszt - Ile de France I 
będą zmęczeni dluqą po­

dróżą. 

Dziennik „L'Equlpe„ 
krytykuje decyzję związku 
I zapytuje. czy Francja nie 
poslada1 lekkoatletów za­
mieszkałych pora Pary· 
tem„.2 

(tel 103-07). 

Uwaga, 
czytelnicy tygodnika 

„Trybuna Wolności" 
W czasie od 1 maja do 

1 lipca br. tyiodnik społe­
czn<> - polityczny „Trybuna 
Wolności" będzie stopniowo 
wycofywany z prenumeraty 
zakładowej. W tym okresie 
PPK „Ruch" przestanie do­
starczać prenumeratorom ty­
godnik „Trybuna Wolności" 
do zakładów pracy, zmienia­
jąc całkowicie formę kolpor­
tażu tego czasopisma z pre­
numeraty zakładowej na 
sprzedaż w kioskach I pre­
numeratę plieztową. 

skrzypiec I altówki. 
Całkowity dochód z koncer­

tu przeznacza się na Fundusz 
Odbudowy War6zawy. 

WeJście - 3 zł. 

Odczyty 
!ni!. dnia 28 bm ., o i;todz. 19. 

..,. świetlicy Sąóu • Wojewódzkiego 
dla m. Łodzi, Pl. Dąbrowskiego 5 

prokurator Henryik Poplaw­
'>ld wyg!oo' odczyt p t. „Zaklado­
we umowy zbiorowe jako typ no­
wej umowy. 

* * * 
Dziś. o godz 19, w lokalu Sto· 

wa.rzyszenla lnfynlerów 1 Techni­
ków Przemysłu W!ókl&nnlcTego 
w l.o<l.7.1, ul. Piotrkowska 135, 
zostanie wygloszony odczyt pt. 
„Biianse cieplne energetyczne 
w przemyśle wlók•ennlczym". 

* * * 
Dziś, o g('(!z. 19. w saJI od· 

czytoweJ MDK (Moniuszki 4a) 
prof. Adam Cza.rtkowskl WYgłosl 
odczyt pt. „ Rozwój życia na 
Ziemi", Wstęp 1 z!. 

* * * DzU. o godz. 18. w sal! odczy· 
towej WOK (Traugutta 18). re· 
ktor UL. prot. dr J. Szezep11ńskl 
wygłosi odczyt pt. „Rasy I ra­
sizm". 

Ośrodek S7.ko l ~nla Partyjnego 
poda.le do wiadmtioścl, t.e dziś, 
28. IV. 54 r .. o godz. 17 '" Ml! 
M lęd zywojewódzklej Szkoły 
PZPR. AJ. Kościuszki 6.5, odbe· 
dzle się odc zyt na temat: „Rea-
1\zacJa podstawoweqo prawł 
se<:Jallzmu w świetle uchwał 
11 ZJazdu PZPR". 

Odczyt WYJ!IOSl tow. Okraska. „ „ * 
Zawiadamia się słuchaczy .sa· 

moksz tałcenLa klerunkoweao, te 
w bieżącym tygodniu odbędą 
ste następujące zajęcia: dn. 28 
kwietnia wykład tO'IV. Zand 
dla grup historii KPZR. aemlna-f 
rlum dla I I li grupy ekonom• 
polllyc:oneJ na te.mail : „Walka o 
rea-I izacJ\ł pdttstawoweqo prawa 
socjalizmu w naszym kraju"; dn. 
29 kwietnia - semtn.arfu1n na. 
wy;.ej ·pod.a.n y temat dla III l .V 
~rupy ekonom fi p01!tyc„nej oraz 
dla grup historii polskiego ruchu 
robotniczego; dnia 29 kwietni• 
- sęminarłum dl.a t grup, , ma.· 
terlallzmu d la\ektycimego (tema• 
tyka programowa); dn. 30 kwlet· 
nla - seminarium dla grupy li 

I 
materlaHzmn dialektycmego (te-
matyka programovM). • 

Poczatek W$zystklch zajęć d 
,l!odZ. 17. 

Czytelnicy. których zaklad 
pracy będzie objęfiy tą akcją, 
jui z dniem 1 maja br. mon 
nabyWać „Trybunę Wolności" 
w kioskach „Ruchu" lub za­
prenumerować w urzęd:de 

tpoconoztszoawy. m względnie u li~- ~-·~·,;··„ra·· I SOJUSZ (Nowe Zlotoo) - „Ni•rez-• " . ł'lcznl przyjaciele", dod. „Mło-
de pokolenie" - godz. 18.30. 

STYLOWY - nłeczynne z powo· 

l du remootu. 
Kronika "partyjna NOWY 1w1eckows1<1ego 15J ~wtT <Batuckl Ryoekl - •. Jeqo 

godz. 15 - „Domek z kart", decnJa", dod. „Wtqlel" -
Dzielnica Chojny: Dz!8, clnla godz. 19 „Dziewczyna z godz. 18, 20.30. 

28 bm„ o godz. · 14. w ' „aa dzbanem" TA TRY (Sienkiewicza 40) -' 
Zal<ladów Im. F!ndera przy POWSZECHNY (Obr. Stallngra· „Kwiat miłości", dod. ,,X raid 
ul. Luk.aslńsklego 4. otlbędzle du 21) - godz. 19 - ,, lntryqa tatr-zański" - godz. 16, 18, 20. 
s ię narada agitatorów dele· I miłość". WISŁA nieczynne z powodu 
o:owa.nych przez podatawowe IM. ST. JARACZA (St. Jaracza 27) remontu. 
organJzacJe partY.1na na Dziel· - godz. l9 - ,,Chlrurq". WŁOKNIARZ (Próchnik& 16) _, 
nicę na dzień 1 Maja br. SATYRYKOW (Traugutt.a 1) „Domek z kart", dod. „Ili Swla-

Dzl•lnlca Srddmldc!e: Dz!!, 
dnia 28 bm., o godz. te, w •a­
ll kon(er&ncy)neJ KO śród· 
mieście odbędzie slę prelek· 
efa na temat: „Nowe momenty 
w aytlj.ęoCJI ro!ędzynarodo· 
wej". Na prelekcję w:nnl 
orzybvć se)5,rejarze pcxleta· 
wowych "rl>;a.nlzacjl partyj· 
nych, prelegenci I wyk!adow. 
cy. Aktyw go.-podarczy l 
związkowy z terenu KD. 

Dzielnica Polesie: Dzl~. 
dnia ~8 bm„ o goda. 111, w 
lokalu KD przy ul. <rdań•klej 
75 odbedzle sio odezvt nA te· 
mat: „Nawożenie 1-Ml!n Jako 

I 
czynnik stałego wzrostu plo· 
nów". Na odczycie winni być 
obecni wszyscy członkowie 
ekip lącznośc! miasta ze wsią 
z terenu Dzle',lcy Polesie. 

OzlaleJmeJ nocy dyturuj4 na· 
stopuJ4c• apteki: Obr. Stalingra­
du l:S. Pabianicka 218, Jaracza 
32. Srallt1a 50, Kopernika 21l, 
Piotrkowska 67. Pi. Kośclelny 8, 
Al. Kościuszki 48. 

ąytur położniczo • ąlnekolo-
c;ilczny: od godz. 6 do 20 c!ytu· 
ruje Sipltal Im. dr Madurowicza.. 
ul. Krzrunlenlecka 5, od godz. 
20 do 8 Szpital lni. dr H. Wolf. 
ul. Łaglewnlc{sa 34. 

Poqotowle Ratunkowe - 254-44 
Straż Pożarna - B 
Miejska Komenda MO - 253-60 
Mlelskl Ośrodek lnfonnac]i 
159-15. 

ZELOWSKIE ZAKŁADY 

godz. 19.15 - „Dajemy wam towy Konqres Studentów" slowo humoru" 
MUZYCZNY (Piotrkowska 243) - godz. 16, 18, 20. 

I 
kg~~· 19.15 - „Wesoła wdów·, WOLNOSC (Przybr,szewsklego kile) 

• - „Czuk 1 Hek' program s a· 
ARLEKIN (Pfotr-kowaka 1.52) - dany - godz, 16, 18, 20. 

godz„ 10 (widowisko z.a.mknie· 
tel l 17 - „Kolorowe piosen- ZACH~TA (Zgierska 26) -' 
kl•• ,,Wiosna w Moskw1eu, dod. 

PINOKIO (Kopernika 16) - god'Z. „w kra)u socJalizmu 6·53" -
10 - „Trzy mlale"' (przedsta· godz. 18, 20. 
wlente zamknięte). DWORCOWE (Dworzec K11ltskt) -

„Opowiest o maQnHle", „Nad 
Morzem Curnym", „Wletn:•· 
nie skał". „Atma·Ata", „Klow-

MUZ!:A 

PRZYRODNICZE (pa.rk Slenklew1· 
ez.a) w godz. 10-17. 

SZTUKI (W!ęckowskleao 36) 
w godz. 9-15. 

ARCHEOLOGICZNE I ETNOGRA· 
FICZN E (Pl. WOln'oścł 14) 
W iodZ. 10-18. 

BAL TYK (Narutowicza 20) 
,. W t•atrze satyryków", dod. 
„M•cz stulecia" (Węgry -
Angll.a) - godz. 16, 18, 20. 

GDYNIA (Przejazd 2) - Pro,Q'1·am 
tllmów a.1rnmentaJnych I kul.­
turalno-o~wlatowych: „Baja Ma· 
re", „Gruźlica jest uleczalna". 
PKJ: 17-54 - god>Z 18, 19, :.lO. 
Program dla najmłodszych: 
,,Teatr zwierząt", Fujarka I 
dzbanuszek" - godz. 16, 17. 

MŁODA GWARDIA (Zl&lona 2) -
„Arena śmiałych", dod. ,,Sport 
radziecki 4·53" - godz. 16, 
18. 20. 

MUZA (Pabianicka 173) - „Rzym, 
c;iodz:lna 11 ", d ud. ,,Spr-awa 
uczclw~cl" - godz. 18. 20. 

PIONIER (Fr«nclszkańska 31) -
„śluby kawalerskie", dod. 
„Nauka I technika 12·50" 
godz. 17. 19. 

POLONIA (Piotrkowska 67) 
,.Domek z kart", dod. „Ili świa­
towy Konqres Studentów" 
godz. 16, 18, 20. 

PftZEDW!OśNIE (Zeromsklego 7- J 
- „Rim$il<i Korsakow", dod. 
„ Piewca U rai u" ...:: godz. 18. 
20. 

1 MAJA (Klllńskleiro 178) 
„ Cesarski piekarz" U seria 
dod. ,.Kolejarskie $fOW046 

godz. 17. 19. 
REl<ORD (Rz1:owska 2) „Za-

łoqa", dod. ,,Malarstwo ~ia· 
kowskleqo" - godz. 18, ~J . 

ROMA (Rzgows ka 84) - „Piąt­
ka z ulicy Barskiej", - godz. 
17.30, 20. 

PRZEMYSŁU 

d!s~· - godz_ 16, 17, 18, 19, 20, 
21, 22. 

( J]]/łDliiJ 
śRODA, 28 KWIETNIA 1954 R.. 

FALA 230,1 m 

12.04 Wiadomości poludnlo..,.e. 
12.10 Muzyka ludowa rótnycb 
narodOw. 12.45 Aud. dla wsi. 
13.10 Przegląd prasy sto!. 13.15 
„Cuszima" - fragm. pow. 13.3' 
Duet fortep. 14.00 Wladomoś~l 
14.10 Dla klas 111-IV aud. stow• 
no-muz. 14.30 Koncert solistów, 
15.00 Wszechnica Radiowa. 15.20 
Muzyka rozryw. 15.50 Aud. 
aktualna. 16.00 Koncert rozr. 
16.40 Piosenki radzieckie. 17.00 
„Z tycia Związku Radzieckiego", 
17.30 (Ł) „Odpowiadamy plosen• 
ką". 17.45 (t.) „z mikrofonem 
przez miasto I wieś", 10.00 (ł,) 

„Mówią radlowęzly fabryczne", 
18.15 Wiadomości. 18.20 „Sonaty 
Beethovena". 18.50 Radiowy po· 
radnlk językowy. 19.00 niuzyka 
I aktualnoścL 19 25 Aud. o ksl~ż· 

ce. l9.45 „Uczta Baltazara". 21.:JO 
Dziennik wler-zorny. 21.4J Wiar!. 
sportowe. 21.50 Muzyka taneczna. 
23.55 Ostatnie wiadomości. 

BA WEł..NIANEGO 

DYREKCJA MHD ART. SPOŻYWCZE 

Łódź - Sródm!eśclc 
Zelów, ul. Żeromskiego %1, 

przypominają. te stosownie do uchwały 
Rady Państwa I Rady Ministrów z dni.a 
14. 12. 1950 r. wszelkie zażalenia I odwo­
łania załatwia dyrektor lub jego zastępca 

we wtorki od godz. 12 do 14 l od 16 do 18. 
Jeśli we wtorek przypada dzlen wolny od 

pracy, dniem przyjęć jest najbliższy dzień 

powszedni tygodnia. 783 · K 

HANDLOWA 

SP0ŁDZIELNIA INWALIDOW W ŁODZI 

ul. Piotrkowska or 59 

przypomina, te stosownie do uchwały Ra· 
dy Państwa I Rady Ministrów z dnia 
14. 12. 1950 r. wszelkie zażalenia I odwo­

łania załatwia prezes spółdzielni lub jego 

zastępc:ł w i><Jniedziałkt od godz. 17 do 19 
Jeśli w poniedziałek przypada dzień wol· 

ny od pracy. dniem przyjęć jest najbliż· 

szy dzień powszedni tygodnia. 704 K 

przy ul. Piotrkowskiej 113 

podaje do wiadomości, że stosownie do 
uchwały Rady Państwa i Rady Ministrów 

z dnia 14. 12. 1950 r. wszelk ie zażalenia 

i odwołania załatwia dyrektor lub jego za. 
stępca w poniedziałki od godz. 17 do 19. 
Jeśli w poniedziałek przypada dzień wol· 
ny od pracy, dniem przyjęć je&t najbliż­

szy dzień powszedni tygodnia. 730-K 

Pracownicy poszukiwani 
Wykwallfikowanci:o Instalatora • fntynll'ra, 

Wtgl~dnie technika (w charakterle pelnut'tUtc>­
wegu pracownika komńrkl nadt.uru inwe>lY• 
CYJnegu) na slanowi-;ko rn.;pektura nadalJ'U 
nad rnbutaml m s talacyJnymi: centralnego 
oi:rtcw11nia, klimatyzacji, kanallLacjl oraz 
sieci wodnej gospodarczej t przeclwpożarowrj 
- Latrudn1ą natychmiast ZPB im. Armii Ludo­
we) w W1.1, ul. ·Pabianicka nr 184186. wa~ 
runkl placy do om6w1~nia. Zgłus1ema os,, bi• 
ste pr-1y1rnuje OL1al P~rsonalny w g11clt. od 
8 30 do 16 oo. 94ł - K 

RedaquJe kolec;il~m Redaktor naczelny przyjmuje codziennie w godz. 12-14. sel<retarz o<lpow•edz•aluv w aodz. IU--11 le1etony' ceut""'" Le/ufvu1cz.n• ~Ila OO 1111"'" ze "'ilZYStl<ll'\I dz1alamll redaktor nacz. 216-14 śe1<retarz odoow. 219·05. dział partyJov 216-19 dz,ial mleJsld) 
260.42 dz.lal ekonomiczny, 218-11, dzlal rolny 146·82. dział sportowy 141-71. Redal<cJa nocna 145-50 DZ>• oqlosuń ". t.6dt 111 PlotrKows1<1.. 0~ cel łll 50 1 114-75 Wydawca: RSW „Pl"a"U". ACl•es •edakCJ" Ul<lt Plou·Kowsk„ l!6 u oletM Druk. RSW .. Prasa". ?wirki 17. tat, 1 
206.42· Pap. druk. llH. 50 tt. Prenumerato mle.<llęczna. wvnosząca zr 3.50 pr'Zvlmu;a urzęr1v 1 •1'en ą 1e D<">C.rowe oraz 11s•~nn..,e PrenumPrRte "' koJoortetu zakl. - rr1Mteczn1e zł ~ 80 - orzv1mu1e PPK .,Ruch". lntonnacJI w sorawte pr-eoumeraty ople.canej .., kraju ,,. zie-

.I ' " centem wysyłki z.a zranlce udz.fela oraz zamówienia DrzyJmuJ• Oddzlal Wydawotctw Za.Q'rawcznycb PPK „Rucb", SekeJe e:1<ap0rt11. Vf wa. Al, JeY"MotllnSl<J• 119. tel. 805-05. 
. D-5· 11755 

• 
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